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O  J a w o r z y n ę .
D,i. 5. paźciziern-ba zspaść ma na Radzie am

basadorów w Paryża decyzja w polsko-czeskim spo
rze o Jaworzynę.

Ridzie ambasadorów przedstawione będze o- 
j uetzenie komisji aeTimitacyjncj, us a ające franlcę 
>v ten sposób, źe idzie ona od Lodowej przełęczy 
wzdłuż: Jaworzynki przez Kotę 1 2 ;o  aż do wsr.ho* 
P iej granicy Jurgowa; tym sposobem połowa J >  
werzyny byłaby przysądzoną luisce, ale w zamian 
!za to Polska oddaliby Czechom wsie na Spiszu: 
Kacwij i Niedzicę. Przeciw temu orzeczeniu zaprote
stowały oba rządy: polaki i czeski. Polski —  b° 
Kacwin i Niedzicę oddawano z naszej strony Cze
chom ale w zamian za caią Jaworzynę. Czeski —  
g jyż  Czesi pragną całą Jaworzynę /.atrzymać dla 
siebie.

Czytelnikom naszym wiadomy jest przefciz 
jSporti i motywy zarówno geograficznej, jak ig o .o o -  
yarczej nafury, które .przemawiają za przysądzeniem; 
.Polsce Jaworzyny. Tu przypominamy tylko główne 
momenty zatargu: Wedle neksu B. do umowy pol- 
isko-czesi.iei zawartej rok temu przez ministra Skir- 
mulila w '"radze, Czechy i Polska miały porozumi ć 
, i? w Uwe-tii Jaworzyny. C zei jednak stait odwle
kali moment obrad nad tą sprawą, a wreszcie p. 
Jtkresz oświadczył, że w ogóle nie można rozpocząć 
jrokowaó, poniiwzż J .worzyna ;est creśjią tety'or- 
jum czecho-słowackiego i fcez zgody parlamentu nie 
■może być odstąpiona, ani wymieniona. Parlament 
zaś zgody swej odmawia.

Wobec ego rzecz wroćiia p'z?d międzysoju
szniczą komisję delimifacyjny a rezultatem jej roz
ważań jest opinja która 'pójdzie ua Radę am
basadorów-

W yrazić należy nadzieję, w ięcej: jiewniośc, 
iż Rząd.-polsł# w  sprawie tej z całą nie ustępliwo
ścią Hanie w  obronie 'słusznych praw naszych. 
Raz Turkowice kres położony być winien naszej 
.przesadnia kurfliazji w obec tych sąsiadów: i p o 
bratymców. W  zamian za poczynione Czechom 
ustępstwa —  cóż . zyskała Polska? Na między- 
.Ttarodowej arenie Czesi, jak kopali tak dabi ko
pią pod nami dołki; u siebie z pruską iście za
jadłością pracują nad wytępieniem polskości, co 
[•zwłaszcza w  stosunkach szkolnych zaznaczyło 
się tak jaskrawię; niby też o mjczem nie wiedząc, 
rdozwalają nadal pod osłoną czeskiego państwa 
gromadzić się i zbroić watahom ukraińskim, a 
wśród agitator rów w ychw ytyw anych na Podkar
paciu trochę za często w  spółce z Ukraińcami 
przyłapuje się Czechów.

Z takim sąsiadem i przyjadetem niewiele 
-zdziała s-hę; w<srsalską ustępliwością. Trzeba nut 
pokazać, że się ma siłę i przynajmniej po otrzy
manych nauczkach, już ani krok nie odstąpić od 
iłusznych praw swych.

S i ę l n  ś l ą s k i -
W arszawa. (PAT.) 4/10. W czoraj podpisał Pan Naczelnik Państwa ćteHóet zw ołujący Sejni' 

śląski do 'Katowic na 10. października’.

?psnc|i w s p ra w  Mełopelsfci Wschid.
^aryż. (PAT.) 4/i0. Havas. „Tnmps1' oma

wiając sprawę Gabcji wschodniej oświadcza, że 
nie sposób powaiżrie kwestionować praw Polski 
do tego obszaru. Od 5-cńi lat, zauważa „Te mips", 
nie kto mny tylko właśnie armia polska przyw ró
ciła i utrzymała porządek na tym terenie i nie kto 
inny, tylko administracja polska zapewniła metro- 
śti normalne istnienie, Przy pom ocy polskich za-

Hie dajmy niszezgś m p  daiira.
Otrzymu emy następujący komunikat: 

Polacy!
Od szeregu tygodni W schodnia M ałopol

ska, odradzająca się po krwawych przejściach, 
jest w idow nią aktów zbrodniczego sabotażu; w 
różnych j ‘ j stronach w y atują w  powietr e mos
ty* płQ|ią dw ory, fo lw ark1, zagrody włościańskie, 
zabudowania gospodarcze i sterty, betki w ago
nów znojnie zdobytego zboża poszły z dymem, 
przyczyniając się do wzrostu drożyzny. Ulega 
zniszczeniu mienie państwowe i pr.yvvatne. M no
żą s ę terorystyczne morderstwa i rabunki.

Zniszczenie ca łego polskiego dorobku jest 
planowym  celem tych zbrodni.

Dopuszcza się ich nieliczna banda łotrów , 
utrzymywana na żołdzie naszych w rogów , któ
rym polski patrjotyzm i polskie m ęstwo pokrzy
żował'/ wszelkie zakusy i misterne plany.

Uległszy w otwar.ej walce, podstępnie, w 
osłonach nocy, usiłują teraz teroryzow ać polskie

sodów  zabezpieczono rozwój ekonomiczny i mo
ralny tego kraju. Osiągnięte rezultaty łącznie z 
argumentami historycznymi przemawiają za inte
gracją kraju wg ramy Państwa polskiego. W  dal
szym ciągu „Ternps’’ nie szczędzi pochwal sta-, 
tułowi samorządowemu i oświadcza, ze zabezpie
cza on Rusinom rozw ój narodowy i religijny.

społeczeństw o, a zarazem lud ruski, pragnący 
spokoju i zgodnego w spółżycia obu narcdów .

Zbrodniarze d c ąd działają bezkarnie!
Aby ich unicestwić — ca łe  społeczeństw o' 

musi w spółdzia łać z władzami, musi chw ycić 
się sam oobrony, musi przedewszystkiem byc u- 
strożnem, mieć oczy i uszy otwarte na wszystko 
co  się dzieje dokoła. Każde podejrzane spostrze
żenie w inno być natychmiast podane oiganom  
władzy.

W tym celu, w każdym pow iecie, w  każ- 
dem mieście, miasteczku i wsi, zjednoczm y się 
do w spólnej zorganizowanej obrony; do tęgo 
nigdzie nie braknie jednostek, które żądzą czy 
nu i energją innych obudzą z uśpienia.

Nie dajmy nikczemnemu w rogow i niszczyć 
dalej naszego dobra naszej kultury i powagi na
szej państwowości. Tylko zbiorowy w ysiłek, tyl
ko zbiorow a czujność, położą kres zbrodniom .

Dłużej nie w oln o być obojętnym, bezczyn
nym i cierpliw ym !

W it Sulimirski m. p.
P rzew od rczą cy  M ałop. Straży Obvw. 

L\vóv;, dnia 30 września 1922.
ran

R u c h  p r z e d w y b o r c z y .

POSIEDZENIE PAŃSTW . KOMłSJI W YBÓR.
W arszawa. 4: X. o godz. 16 zebrała się 

Państwowa Komisja wyborcza pod przewodu, 
genar. komisarza Bresiewicza. Komisja tikoik^zy- 

Ta fuż sw e  prace, zatwierdzając 14 list państwo, 
wych do Senatu ś 19 do Sejtmu.

Do Sejmu unieważniono listę Nr. 21 (rrieza^ 
leżni socjaliści). Pozatem lista Nr. 19 została w y . 
cofana.

Następnie unieważniono listę do Senatu Nr. 20
zgłoszoną przez ludowców żydowskich z Prył-u- 
ckim na czole.

Nie zgłoszono list senackich do następujących 
list sejmowy-ch: Nr. 4 (żydow scy robotnicy), Nr. 
11, 17 i 18. Lista Nr. 19 została wycofana. Do Sej
mu i Benatu łącznie zatwierdzono listy następujące: 
Nr. 1 (PSL.), z której sfcreśtono dr. Greka, który 
nie z łoży ! oświadczenia o. wyrażeaku zgody na 
kasndydatorę, Nr. 2 (PPS.), z której skreślono po
sła Klemensiewicza do Sejmu. Nr. 3 (W yzwolenie), 
w  której skreślono dr. Janika i Dziubińską do 
Senatu, Nr. 5 (komuniści), Nr. 6 (Rady Ludowe), \ 
Nr. 7 (NPR.), Nr. 8 (Chrzęść. Zjedn. jedności nar.),.!

Nr. 10 (Unja państwowo-demokr.), z której skre
ślono do Sejmu Stesłowicza, W acława M akow
skiego, Kołischera, Kamienieckiego*1! Gieiżyńskie- 
go, do Senatu zaś Narutowicza, Lówensteina, Zdzi
sława Tarnowskiego (żaden rrie wniós*! zgłosze
nia). Nr. 12 (Polskie Cent.nan) skreślono 16 na
zwisk do Sejmu, między innymi Maślankę 'i Pawli
kowskiego, Nr. 13 (PSL. lewica) skreślono. 14 
nazwisk: do Sejmu, Nr. i4 (Centrum mieszcz.), Nr. 
15 (grupa Okonia) skreślono połow ę listy kandy
datów, Nr. 16 (blok mniejszości narodowych) skre
ślono Szipera, Nr. 20 (Państwowy Związek kre
sowy). Na tej Irście figuruje między inrr.ani min. 
Narutowicz. Tytko do Sejm u'przyjęto hsiy Nr. 4, 
18 i 20.

Generalna Komisja w yborcza zbierze się do
piero po wyborach aby obliezpę skTutyrdum.

LISTA PA Ń STW O W A  NR. 19.
Lista ta ułożona przez G łów ny'Kom itet w yy 

borczy  zjednoczenia stronnictw aemokratycznych 
i prawicy narodowej (grupy krakowskiej), utw o-’ 
rzonego pod .nazwą „Unji narodowo-państwowej1,,



„GAZETA ■LWOWSKA’! i  dnia ó.. października 1p22.

w  Warszawie, Lwowie, Krakowie, Lodzi, Wilnie 
1td. zawiera kaitttyidiajiidT wybitnych i w  pracy 
pubh-fflmdj zasłużonych ludzi, jatko to posłów', rrri 
rrstrów, A$ę.^>rów, radnych, adwokatów, inźy- 

..merów, przem ysłowców, kiticów , ziemfem, ko
biet oraz StęHg-eudB urzędniczej i innej, {MfefelflU- 
niając przyteni wszystkie zremie Polski. Lista ta, 
jak łatwo stwieircttuć można, rna. przyteni dodat
nie cechy listy Bezpartyjnej i nadpartyjnej, 

jfjtiotną rresc listy Nr. 10. podajemy tu w 
streszczeniu: Dyr. Iwanowski, 'b  mm-isrer .prze
m ysł;:; irtó. 'Jastrzębski, riimister skarbu; Kucha- 
;rzewski, b. prezes ministrów; dr. tesłowicz, ,po- 
'seł i Ib. minister; Raworowski ziemianin i poseł; 
Makowski, min. sprawiedliwości; Surzycki Stan.., 
przem ysłowiec; ądw. dr. Bogdami z K rakowa; 
•prof. Hauswaid żd L w ow a; minister Darowski; 
«ir. Dwemiieki, dvr. Zakładu kredytowego miej
skiego: min. ''dr.' Chodźko; adw. dr. Oe-rtler; Ma- 
dey, kontroler PKKP.; Czaki, redlaiktot; Ostrow
ski Witold, insp. przem.; Cfcinibroflfewłcz, urzęd
nik; adw^ dr. Landau, Kraków; dyr. Brugger, 
przem ysłow iec; ks. dr. Bursze, supermtendont. 
W arszawa; dyr. Sobański; prof. Mikułowski-Por 
morski, b. dyrektor depart. oświaty; lekarz dir. 
Stankiewicz, D ąbrow a; inż. rolnik Janicki, Ib. mi
nister; red. Laskown-ipki;' b- min. T ołłoczko; wi- 
ce-prez. dr. Wielgus. Kraków; poseł dr, Koliszer; 
wjeeprez. Rollc. Kraków; literat (jieJżyński; dyr. 
NU7Y T. Rybicki; Mech, urzędnik; dr. W yro
stek, dyrektor; Gliwic, ekonomista: -wiceprez- dr. 
Sthleiciier; poseł Kamieniecki. W arszawa, prof. 
irniw. Denizot. PozTiań: Ostrowski Kr., zieinianin; 
prof. Dickśztein: Jaworska M., nauczycielka,
Lw ów : dyr. Zawojski, L w ów ; itrof. Ziemnowicz,

.Kraków; Anusz, b. komisarz rządu; dr. Rąreiń- 
•ski, przemysłowiec łódzki: posłowie Galik i Ja
błoński: sędzia Bogdanowicz Kaz-, L w ów ; Cey 
singerówna, literatka, L w ów ; dyr. Lityński, 
L w ów ; prof -Janik; dyr. Aleks. Majerski; docent 

,dr.. HartJeb; Nawrocki Jan, technik:
Wielu kandydatów, wymieifiiońych na liście 

.10. będzie telż kandydowało w  okręgach w yhor- 
. czyth na Hsry tego samego numeru.
.i miułbowski -Komitet okręgow y LŁnji sar-wil&wor, 
. państwowej przygotowuję i, zatwierdza listy- dla 
trzech województw ' wschodnich, w  porozumieniu

z organizacjami lokaiaemi. Kierownikiem Komite
tu w yborczego jest dr. Aleksander Majerski w e 
Lw ow ie (ul. Słow ackiego 18., II. p. w  prawo).

LISTY CHRZ. JEDNOŚCI NARODOW EJ.
W arszawa. (PAT.) 30. Chrześcijańskie zjed- 

iroczesnte narodowe uchwaliło postawie w okręgu 
33. -obejmującą,tti Bydgoszcz, InowToMpJf, Szu
bin, W yzysk  StrZŚho i Żnin jako kandydatów: 
posła p. Bigońskiego i Karola R/epeckiego.

W arszawa. (PAT.) 30. „Kurjer- polski11 poda
ję; Na zebraniu chrzościaa.ńskk\feo 'zjednoczjcinto 
narodow-ego \y okręgu kielęckim ustalono nastę
pujące kandydatury z tego DJcręgu do Sejmu: 1) 
Adw. Dobrzański z Kielc- 2) Adw. Chetmonski 
z WarszawyL 3) Janrroz, włościanin'. 4) Kałużyń
ski, wtościaniin.

W arszawa. (PAT.) 30. „Kurjer polski11 poez
je : Na zebraniu w  Radomiu członków  chrześci
jańskiego zjednoczenia 'narodowego ustalono ria 
okręg w yborczy  19. obejmujący powiaty radom
ski, konecki i opoczyński następujące kandydatu
ry : 1) Stefan Softyk. dyr. gimn. 2) Kowalewski, 
włościanin.' 3) Dr. Mendrys. Lista obejmuje 7 
kandydatów.

KANDYDACI RESCY NA TiUCULSZCZYZNIE.
W arszawa. (PAT.) 30. „Kurj.eir Poranną/ 11 do

nosi: W  okręigu 34. obejmującym lmculszczyznę 
i Pokucie kandydują: Dr. TryloWski, Szefczyk, 
] >o,ny!km, by ły  minister dróg w  rządzie Petru- 
szcwieża Ławnik, Dutczak, prof. ’1 werdoclihb.

KOMITET MLODO-SJONIST. NIE PRZYSTĄPIŁ 
D O  BLOKU MNIEJSZOŚCI.

Warszawa. (PAT.) 5/10. „Kurjer Polski”  do
nosi, że komitet młodo-sjonistów w  piśmie wy sio- 
śtłwanem do -prasy żydowskiej stwierdza, że do 
bloku mniejszości nie przystąpił i ostro występuje 
przeciw niemu.

iw p s M  ? wybory.
^--Naczelnictwo Z. 51. k. 'wydało'-'HaśfęjSujący' 

rozkaz:
Harcerstwo polskie w myśl swoich Ideałów

ogólnonarodowych i c h rz e ś:ija ń sk ich y d ą ią c .y g a d n ie  
z :  statutem dó wychow ania mlouzUżv polfu icj  n i  
zdrowych n i o u l a i e  i fizycznie obywateli p„t:stwa od 
.pierwszych c h w ili  swego powstania u w y t r u j c  c d -  
I n  witą r.ie ależac ść o ci w pływ ów  nos • czego l : iv ck  
stronnictw .politycznych. W ych ow a nie dz c lny eh, 
same,dzielnie my lących, zdolnych do czynu o sy  r a 
t ę !  wymaga uchronienia młodzteży od roziiamiętnie*  
c i i  i użycia jej w - robotach pa; ty i n ffc.

źa.howanie Jedne ś i harcerstwa i współpracy 
w ciem dla dobra całego naiodu ludzi różnych prze
konań politycznych, wymiga uchronieni., i organi
zacji od n ebezpGczcństw zatargów i źt.Ia.li tri we
wnętrznych, itó.e mogłyby m ć ć  miejsce1 skutkiem 
rzucenia na szalę wala politycznych wolywu, jakta 
w danym momencie lozporządza j ;d -o  czy drugo 
środowisko harcerskie.

W tnyśł tych ogólnych założeń w okresie przed
wyborczym naczelnictwo Związku houce.śtwa pol
skiego poieca wszystuim rarządom oddziałów, ko- 
tnendom cho:ągv' ck ęgów i hufców samodzielnych 
oąłosic niezwłocznie poniżśte obowiązujące zasady-:

1. Młodzież harcerska obojga pici w żadnym 
wypactku i w żaden spotó > tlie może być używana 
Jo pomocv w akcji wyborczej.

2. a) Starszyzna harcerska pici obó!ga (harc
mistrze, podharcmistrze, pizbdowuicy, kotnendanci, 
drużynowi, przyboczni), oraz crłankowie pełnoletni 
drużyn pozostając w stułbię czynnej b ;c megą wy
stępować na wiecach uyborczycn i brać udziaiu w 
aótacjach przedewyb&rczych.

b) Osoby zpoś:ód starszyzny harcerskiej, p,-a* 
gnące wziąć udział w ak.ji wyborczej winny zgłosić 
się do właściwej komendy o urlop na okres przed- 
wyburczy i wybotczy. Komendy są obowiązane 
/dzielić urlopu i zawiadomić o tern naczełn ctwo.

3. Starsi harcerze i harcerki nie należący co; 
drużyn, mogą jako poszczególne jednostci wubra-niti 
cywilnem i bez oznak hatceiskich wziąć udział w 
Mcji wyborczej, wnosząc wszędzie ideały harccrsk ie.

4. Żadne instytucje harcerskie (Zauądy Od
działów, Komendy, Chorągwi, Hufców, drużyn oraz 
Koła Przyjació )  nie m.-ją prawa w sprawach 
tycznych wydawać oświadczeń publiczny:h ani też 
utniesz:7ać swych podpisów pod odezwami.

l* ahjjy 1 druhowie! s ójcis na straży apoli- 
tyczesgo Ażharakteru Związku. Czuwaj!

MIECZYSŁAW QRALEK. y)

f..
(Ciąg dalszy.)

Do ozdoby stroju używa się bardzo chętrie 
/wytwornych złotych drobiazgów. Broszki, bra i- 
■zolety, naszyjniki, pierścionki i kolczyki należą 
:do ulubionych precjozów. Mają one nieraz w y  szu- 
fkaai-ą postać, zwłaszcza kolczyki, które przybiera
ją  formę wymyślnych wisiorów, a w r. 1832 przyj
mują kształty żyrandoli. Wachlarze z cieniutkich 
jlistw kości złożone, malowane sa niekiedy a la 
souache w  bukiety i aiłiorkl, lub zdobne w  past&r- 
'skie sceny miłosne. Czasem rżnięta przedziwnie w 
.ażur kość słoni ewą, przypomina finezję najsubtel
niejszych haftów. W  lecie chronią twarz przed 
skwarem słońca parasolki, znacznie mniejsze od 

;dzisiejszych. Chustki do nosa obszywane ^są ko
ronkami. W  r. 1836 używa sie do tego celu tak 
szerokich i bogatych blondyn, że nie każdy na (ów 
luksus nioże sobie poawołić. W spółpracownik 
.„Rozmaitości’ ’ lwowskich referujący „M ody’ ’ do
radza w ów czas mniej zamożnym czytelniczkom 
■zastąpienie sutych blondyn tańszemi „Valene-n- 
'nes’’ .

Dużo wdzięku mają niewieście okrycia głow y. 
Najzwyczajniejszy. fyŁ, to kapelusik zdobny kwie
ciem, w  kształóc budki z kresami podSwinsętemi 

‘na uszy, przy pom ocy barwnych wstążek pr-zy- 
;wiązany pod szr.ią. Jest to z wdzięcznych kwia
tów, słomki i wstążki jedwabnej złożona tam ecz
na, w której owalu mieści się często wabny obra
zek' filuternych oczu i różowych ust. W  tej opra

w ie  twarzycz-ka ładna prawdziwie interesuj,ąco 
'wygląda. Elegantki lwowskie, zwiaszcza gdy im 
spieszno u sezonie, nie potrzebują czynić zamó- 

jwień aż we MLedniu, bo tu na miejscu obywatel 
jlwowski Karol Seeman jest w  możności zaradzić 
jpotrzebie i gustom. Posiada on na Zielónem fa- 
łi>JYkę kapeluszy. ,»bśałogło:vvż>i^i,’t id  t r e s 

ko wyrabia słoinia-ne i ryżowe, ale też przeno
szone przyjmuje do odczyszczenia i ubrania.

Jak suknie, tak i kapelusze zmieniały nierzad
ko swą postać. Noszone były toczki, greckie cza
peczki i turbany algierskie, a także kapelusze 
florentyńskie, z dpLkatiiłutkiej sł-omki plecione, o 
szerokich kresach. W  roku 1832 zapanowały na 
czas pewien reminiscencje stroj-u polskiego. P o w 
stanie hs-iopadowe i krew przelana przypomniały 
zagranicy Polskę, a Paryż, mody metr-opolja, dal 
w ówczas polskiej czapeczce obywatelstwo. Ele
gantki Paryża, a za' niemi i inne przyw działy 
kształtne toczki z khką, podczas gdy chłopców 
m ałych strojono'znowuż w jakieś „hełmy polskie'’ . 
W  ośm lat później stanowią ubranie g łow y  małe 
czapeczki, iakże siatki ze złota i srebra. Zawoje 
coś a la ar abskie są „gazą albo fręzlam.1 przyozdo
bione, ni to koronkami’’ .

Ach, te koromkit — wzdycha współczesttó 
kronikarz —- „te stare, na pół zbutwiałe tKańiny 
w stają  znowu z swoich pudełek jakgdyby z gro
bów  i wieszają się u głow y i -u sukni;'są  one te
raz  szczytnością modnej elegancji, podobnie jak 
zą czasów francuskich Ludwików! Największą 
w ytw orność zaś w  sukniach stanowi teraz atłas 
białego lub innego jeszcze koloru, w złote i srebr. 
ih kwiaty; zowlą go atłasem Medicis; już to samo 
nazw isko zawiera w  sobie; smak i kunszt razern.’ ’

Nie można pominąć milczeniem dawnei fry
zury. I ona -ulega zmianie jak przekonać się łatwo 
z dawnych konterfektów. Zrazu uczesanie głow y 
iest niewymyślne. W  -pośrodku nad czołem roz- 
dziełone, są włosy gładko uczesane przy głowie. 
Później zaczynają sie piętrzyć coraz to barefcrej 
ponad twarzyczką, splatane w  ślimaka, to zno
wuż układane w  kunsztowne plecionk.. Niewiasta 
obdarzona długiemi włosami, pokusi się czasem 
śladem elegantek pa ryskich ustroić głow ę w fry 
zurę „a la Rebecca". Splata wów czas włos długi 
w  kształt turbanu i wpina weń pióra puszyste, o- 
padające zlekka po włosach. Recepta nielitościwej 
mody. paryskiej nakazywała prócz piór, zdobić

jeszcze tę fryzurę <,snopkiem o pięciu kłosach dja- 
m entowych“ . 'i urban był ulubioną formą koaf-iury, 
liczył włele odmian i stosownie do tego zwał się 
indyjskim, żydowsikim, greckim, a także turba
nem odalisek.

■Poipatrzimy na stare mmja-tury, litografie czy  
dagerotyipy, a zobaczym y nierzadko na konterfek
tach niewieścieli, pierścienie loków .opadające 
wzdłuż skroni na uszyć B y uzyskać ow e loki tak' 
wa-bile, należy zczesać dokładnie w górę w łosy 
z nad karku, zwinąć ie w  pierścienie i w dwu 
wiązkach opuścić wzdłuż skroni tuż koło uszu. 
Erapują nas one niemało. W yobrażam y sobie, jak 
to każde żyw sze poruszenie głową rozrzuca te lo 
ki po czole, policzkach i oczach, jakieś niesforne, 
wicherkiowate. Jest jednak jedno „ale’ ’. Stary kon
terfekt pochlebcą bywa częstokroć, a przytępi 
■prawdy nie powie i tajemnic gotowalni nią zdra
dzi. A z tymi lokami nie jest znowu zawsze tak 
(poetycznie, jakby się zdawało. Bo bardzo często, 
/śniące pierścienie z nad skroni, toć przecie po- 
farbowane na kolory w łosów  i sztucznie poskrę
cane pukle surowego jedwabiu. Gdy własnych . 
w łosów  zaimało, kupuje się je w sklepie i przy/j 
pom ocy sz.pilek lub wstążki do główki iprzypiaą. 
Ach, płocha ty  głów ko kobieca!

W  str-ojach mężczyzn uderza krojem długi 
\vciętyr do figury surdut. Nakrycie gfow y stanowi 
wysoki, fnniej lub więcej stożkowaty cylinder. 
Służbę dzisiejszych krawatów pełni tralsztuch. d li i- . 
gi "kawałek jedwabnej materii. Okręca .sie go dwu
krotnie dóiKola szyji i dopiero wiąże się w  fon ta i  
Wyiu-yślny jego w ę z e ł  spięty kosztowną szpilką, 
zaspokaja ważny postulat męskiej elegancji i szy
ku. Z pod niego sterczą sztywne i przydługie koń
ce kołnierzyka, zwanego żartobliwie „Vatermór- 
derenL’. Sensacyjna nazwa wzięła początek ze 
zdarzenia, które niewńdom o czy istotnie miało 
miejsce. Po długiej rozłące przy powitaniń, zra/ńł 
syn ojca śmiertelnie zdradliwym końcem twardego 
kołnierzyka.

.(Ciąg dalszy nastąpi.)
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: j Odbudowa Kalisza.
Zbom bardowany i spalony na początku 

< wojny Kalisz, odbudow uje się w szybkiem tem
pie. Życie zw ycięża m oc zniszczenia.- Przy p o 
m ocy Rządu i miasta zbudow ano tu i oddano 

,do użytku 75 d o m ó w ; na ukończeniu jest G d o 
w ó w ;  w połow ie odbudow ano 14 dem ów i roz
poczęto budow ę 30 dom ów .

Razem w ięc odbudow uje się 125 dom ów 
prywatny cn.

Odbudowa objęła również gmachy publicz
ne. W niesiono już i odda: o do użytku szereg 
gm achów  szkolnych przy ul. 3-go maja, odbu
dow ano w  surowym stanie ratusz w  Głównym 
rynku i piękny teatr miejski u wylotu alei Jo- 
zifiny nad Prosną, według planów arch Czesła
wa Przybylskiego.

W ykończono budow ę 6 dom ów  na miesz
kania dla urzędników, nauczycieli i robotników 
orty ul. D obrzeckiej, oraz obszerny dom miesz
kalny dla nauczycieli przy 7-klasowej szkole p o 
wszechno] ’ tn E Repphana.

A niezależnie od  tego Magistrat buduje 
w centrum miasta na „Foluszu" elektrownię, 
która ma być puszczona w ruch w  tych dniach 
przy pom ocy 300-konr.ego silnika Diesla. Chcąc 
w yzyskać gorącą w edę z motoru Magistrat w p o 
zostałej części gmachu .Folusza" rozpoczą ł b u 
dów r: łaźni ludowej, dzięki pom ocy nadzwyczaj
nego komisarjatu do walki z epidem jam i, który 
ofiarow ał miastu całe wewnętrzne urządzenie.

W  lasach miejskich, o  20 wiorst od  Kali
sza, zbudowano kosztem miasta tartak na po
trzeby odbudow y. W  parku sportowym  magistrat 
urządził boisko dla piłki nożnej i place tenrd- 
sowe. Istnieje zamiar utworzenia kolonji urzęd
niczej i robotniczej na folwarku Ryp nek, po 
przyłączeniu niezbędnego obszaru /iem i d > mia
sta. Ruch budowlany w Kaliszu dał m ożność za 
robku znacznym rzeszom bezroboczym . Urucho
miono też w  p ważnym stopniu m iejscow y prze
m ysł budowlany, jak cegielnie, tartaki, Tczne 
współdzielńie murarskie, ciesielskie, ślusarskie, 
betonow e i inne. Ruch w mieście, dzięki odbu 
dow ie znacznie ożywił się i wpłynął dodatnio 
na jego rozw ój gospodarczy, przem ysłowy i han
dlow y, oraz na znaczny przypływ  ludności do 
miasta. ^

Petruszewicz działa.
(t. z.) „Dyktator" Petruszewirz nawiązał obe

cnie ścisłe stosunki z Rusiam i gal. przebywający
mi na sowieckiej Ukrainie. Ostatnio pr.-ez illałopol- 
skę wsch. przedostali Gę do Winnicy trzej wysłan
nicy P.truszewicza Hryńko, ftądrejewiw i B jko, b. 
otice <svi> armji zach. ukr., gezie porozum ewGi się 
't delegatami emigracji gal. w sprawie położenia w 
Małopolsce wsch. i Zakarpsckiej Rum

Tyie doniosła wpzoraj A. W.
Z dobrze poinformowanych źródeł nadmieniają, 

że między i-.trefli? przedmiotem obrad na Winnickim 
zjeźd i: była sprawa takie stanowisko gai. Rusi tr 
zająć nują wobec zbliżających się wyborów do Sej
mu. Jeden z delegatów stwierdził, iż nTtno wszyst- 
! ich uchwal rozmaitych trądowych i nietrudnych 
partyj część Rusinów weźmie udnał w wyDorach. 
Reprezentanci Petriiszewicza stwieidr.Ti jego zapatry
wania. Po dłuższych deba‘ach postanowiono, cho
ciażby pod grezą terroru, zmusić społeczeństwo ru
skie w Małopolsce Wsch. do bezwarunkowego wstrzy
mania się od wzięcia udziału w wyborach. Dalej po
stanowiono wywołać żywsze wrzenie w Milopolsce 
podtrzymać systern terrorystyczny oraz cciern rzuce
nia popłochu wśród Polaków, z.gł dzić U i i U a wybi- 
tniejs ych osobistości ze spo’eczeństwa pebkiego.

Jeden z oficerów oetruszewłczowskich zape
wnił z-branych, iż kadry dawnych wojsk zacln ukr. 
republiki gromadąą się w Czechoiłowscii i czuwają 
z bronią u nogi, gotowe każdei chwili do wtargnię
cia w granice Polsif.

I  prasy rosiej.
NOWY TYGODNIK.

Ukazał się pierwszy numer tygodnika „Alowo", 
organu ukraińskiego mieszczaństwa. V  artykule pro
gramowym ..Do naszych czytelników" trudno do-par 
taW - sic jakiejkolwiek liuji, jest 0 1 1  bowiem luźnym
zlepkiem, uie nie mówiących ogwbuhćw  D opiew  w

drugim artykule poświeconym sura wie Wschodniej Ga- 
fluszęza barwę. Tok rozumu,,, ań jy.- liiru i # Wjtfty,

iest identyczny z punktem widzenia „Diła" odnośnie do 
tego samego problemu, tylko może forma jest nteep 
przyzwoitsza. A więc sprawa Wschodniej MafcpolskJ 
jest sprawą międzynarodowa, Rząd polski nie mą pra
wa »ui wprowadzać na tym terenie cywilnej admini
stracji, ani, teru oardziei rozpisywać wyborów, ani też 
nadawać autonomjL — W  tycli kwesfeacli stanowisko 
mieszczaństwa riutótgo pokrywa się w zupełności ze 
stanowiskiem trudowików. :

Tyie odnośnie do potitycziicgo tła. W  sprawach 
stanowych organ ten uważa za naczelny postulat 
wzmocnienie elementu ukraińskiego w^1 miastach i jego 
zorganizowania. Drogami pro wadzące mi do tego- celu 
uważa zakładanie po miastach szkół fachów ych, dla 
rzenrieśkticzcj młodzieży, kooperatywy kredylowycli i 
konsumcyinych, produkcyjnych i handlowych. Już z 
tonu pierwszego numeru widać że współpracę z mięsz- 
ćżaństwein połskiem nie bierze się pod uwasfę, dowodem 
tego nieścisły i na naciąganych- wiadomościach oparty a-- 
tyikuf o „Targach Wsdiodnicii", w którym autor stara 
się dowieść, że „'targi Wschodnie" dwukrotnie swirgo 
celu chybiły, że są imprezą natury politycznej, a nie 
handlowej, mająca za zadanie wywołać wrażenie, że 
Lwów i Wschodnia Małopolska, są na wskroś |X)lskfe- 
mi. Pod tym również kątem widzenia zapatruje się na 
„Targi Wschodnie" wspólny dla wszystkich czasopism 
u ackma lis tycznych a nudny zresztą felietonista p. Ty- 
berij Horobec.

Naszem zdaniem —  tygodnik ten nic jest zupeł
nie trafnym wyrazem dążeń mieszczaństwa ruskiego. 
.Mieszczaństwo wykazuje przeważnie wielkfc umiarko
wanie i trzeźwość polityczną. Nad tym jednak orga
nem niby to miszczaiistwa zaciężyła widocznie ręka 
tj’ch najnieprzejednańszych.

„DIŁO" O GALICYJSKICH STOSUNKACH.
O przyczynach obecnego groźnego dla bezpie

czeństwa publicznego położenia we Wschodniej Mało- 
polsce pisze „D iło":

Jego zdaniem ciągłe podpalania, zabójstwa jedno
stek, sabotaż, są tylko karą stosowaną względem tych 
jednostek, które „ważą się iść przeciw ogólnym inte
resom", natomiast odruch społeczeństwa polskiego —  
zresztą całkiem naturalny jakoteż prawną akcję policji 
zmfcrzającą dc utrzymania porządku nazywa „wanda
lizmem1. Charakterystyczna zmiana pojęć, choć według 
naturalnych Zasad, samoobrona ma zawsze uznanie 
prawne a nie naipad. Przyczynami więc tych zbrodni
czych ekscesów' według „Diła" są; Dążność rządu pol
skiego do inkorporacji Wschodniej Małopolski w orga
nizm państwowy polski, przejawiającą się w rozpisa
niu w-yporów i nadaniu temu krajowi atitojąomji, a 
wreszcie kolonizacja odbywająca się -ze szkołą tubvM 
czego żywiołu ruskiego. Każdy Jednak nieuprzedzomy 
widzi, że przyczyny tego stanu rzeczy są zgoła inne
i ..Diło" o nich najlepiej wiedzieć powinno.   Dlatego
właściwym nam się bardzo wydaję ostatnie wezwanie 
w artykule tym zawarte: „T y  reke kara.j nie ślepy
miecz" .chociaż, bardzo ze strony „Diła“ lekkomyśl- 
nem. b o  cóżby się z „Diłe-m" i iego redakcją stało, 
gdyby Pan Bóg tej prośby wysłuchał. A. .Ż.

0 poprawi bfto nauczycieistwa 
Pfpwatijdi szył powszedni

Nauczycielstwo piywatnych szkół powszech
nych licho wynagradzane za swą pracę, rozft^częło 
ostatnieini czasy intensywną akcję o poprawę bytu. 
jak marnem jest to uposażenie świadczy fakt, iż 
w niektórych szkołach prywatnych zadowalać się 
muszą siły nauczycielskie gażą miesięczną w wyso
kości aż 16.0011 (szesnastu tysięcy) Mk. Wynagro
dzenia z-iś najwyższe pozostają dalezo w tyle za 
poborami nauczycielstwa szkói publicznych. W zro
zumieniu konieczności waiki o należne uposażenie, 
,’ g uoowały się interesowane osoby około sekcji 
nauczycielstwa szkół prywatnych przy lwowskiem 
Ognisku Związku P. N. S. P. Na teren c Ogniska 
odbyto też dwa zebrania w dniach 12 i 20 u. m. 
W zebraniu pierwszem nczestniczyli delegaci i de
legatki prawie wszystkich prywatnych zakładów we 
Lwowie, przybyii też właściciele i kierownicy n e- 
-tórych szkół, a to pp. Goldfarbowa, Kistryn, Nie
miec i Warzenica. W ożywione! dyskusji zabierali 
glos obok nauczycielstwa również, kierownicy za
kładów, wyrażając pogląd, te słuszne żądania nau
czycielstwa powinny być spopuiaiyzowaąe przy po
mocy prasy wśród sfer rodzicielskich, gdyż w 
zv.lązku z regulacją płac nauczycielskich musi na- 
tąpić podwyższenie czesnego. Po wyczerpującym 

referacie posłr Smulikowskiego uchwaliło zebranie 
domagać się zrównania p ’ac z poborami nauczy
cielstwa publicznych szkół powszechnych. Wybranej 
komisii z pięciu osób przekazano sprawę realizacj 
postulatu era drodąj^ porozumienia z właścicielami 
zakładów.

W ostatniej chwili dow adujemy s'ę, że za
kłady pp. StrzałkowskoL Filirpi i Niemca w oLy- 
watelskiem zrozumieniu potrzeb swych pracowni
ków, zrównały już ich gaże z Doborami nauczyciel
stwa szkół publicznych.

Ze spraw kniejowych.
W ypłata zaliczek pracownikom kolejowym  z w /«  
łączeniem urzędników' wyższycu. — Automa
tycznie zmieniająca się taryfa kolejowa. — Jak 

i nazywać pociągi przeznaczone dła przewozu 
osób? — Bezpośrednia komunikacja z Ukrainą 

przez Podw ołoczyska.

W  myśl polecenia Ministerstwa kolejd że
laznych wypłacono omegckj pracownakran kolejo
wym. etatowym, od  XIII. do V. stopnia płacy — 
z wyłączcnfem urzędników w yższych  od IV. do 
I- stopnia płacy — zadieźki w  w ysokości trzy-’ 
miesięcznych polxrrów. Ponadto przyznano nae- 
etatowym pracownikom, dżieirnh.': płatir^Tn, mają
cym przynaśmnjej jeciett rok służby kolejowej, 
zaliczki równające się jedummiesieicznym poDo- 
roan. — Słuszne to zarządzenie untożliwia oibdzie- 
loąym w  ten sposób pracownikom- w  znaczniej 
części zaopatrywanie siebie i swych rodzi\  
pi*zy szalotned ońccnnc drożyź-nie, w  niezbędną 
odzież i zapasy żywności oraz ocał. W  rażącej' 
sprzeczności z  tom stoi jednakże pominięcie 
w yższycl; urzędników, piastujących w yższe, od- 
IKiwiedziiajhie stanoiwiska, którycli pofoźemie — 
przy poborach tylko m ało co ‘w yższych —  jest 
równie cięiżkie. T o  też w  kołach tych pracowni
ków  zapanowało uzasadnione rozgoryczenie. Jak 
donoszą, zadecydowano już wypłatę także i u- 
rzędnikom -wyższym — na przedstawienia po- 
szczeigóJnych dyrekcji —  ząliczelc na. pobory, 
jedtiależe tylko w e  w ysokości jednomiesięcznej 
płacy z dodatkami.

Z W arszaw y donoszą, że w Ministerstwie 
kolei żelaznych odbywają się studia nad; \v-pro-. 
wiaidzerdcm zmian w  taryfach p -zew ozow ych ko
lei państwowych, któreby w  sposób automa
tyczny następowały w  pewnych okresach czasu, 
a miainiowicie co kwartał. Opłaty przewozowe 
zniienaałyby się: wedle każdocześnie ustalonego 
procentowego wzrostu lub spadku ce:n za kolek)- 
w c materjały. Automaityczne zmiany taryf nkały- 
by ewentualnie w ejść w  życie dopiero z d-niem i. 
stycznia 1923. Na razie projektowana jest pod
wyżka taryfy osobowej o 50 procent, która obo
wiązyw ać ma już od 1. listopada br.

Pytanie: jak nazyw ać pociągi przeznaczone
(1'la przewozu osób? rozwiązało obecnie Minister
stwo koie>; żelaznych, o czern donoszą z Wa,rsza- 
wy. Celem zapobieżenia bowiem nieporozumie
niom, m ogącym  wynffiuąć z dwojakiego stosowa
nia wyrazu „osobow y” , a to raz dila określenia o- 
gólnego, innym razem zaś dla określenia jednaj 
kategorjii pociągów, przeznaczonych dla piwewoz-u 
osób (w przeciwstawieństwie do „pociągów  p o -! 
.spiesznych?),, w ydało Ministerstwo to do .wszyst-| 
kich podwładnych władz i urzędów rozporządzę-, 
nie z  polecemem używania dla ogółr.cgo okresie-i 
nia takich pociągów nazwy „pociągi ruchu osobo-’ 
v.'ego”  lub w  skróceniu „pociągi pasażerskie’’ . O- 
jtreślenie to obejmuje wszystkie kategorie pocią
gów , przeznaczonych d'a przew ozu osób razem 
wzięte, t. i. 'pociągi luksusowe, ekspresowe, po
spieszne, osobow e i mieszane. Nazwy tej należy 
używać w  słowie i piśmie. Nazwa „pociąg osobo
w y ’’ będzie w ięc odtąd służyć 'jodynie dla okre
ślenia jednego z pow yższych  pięciu rodzajów po
ciągów, służących dla przewozu osób.

Jak się dowiadujemy, sprawa bezpośredniej 
komunikacji z Ukrainą przez Podwołoczyska, 
która była przedmiotem kilkakrotnych dłuższych 
obrad pomiędzy delegatami polskimi i ukraiński
mi we Lwowie i w  Warszawie, o czem w swoim 
.czasie donosiliśmy, posunie się znowu o krok na
przód. Dnia 7. października br. ma bowienri odbyć 
się-konferencja w  tej sprawie przedstawiciełi ko- 
iei polskich i ukraińskich wr - Podwołoczyskach i 
W ofoczyskach, która prawdopodobnie już przy- 
azyn-I się do pomyślnego sfinalizowania lej nja 
wschodniej Małopolski tak ważnej sprawca

K R O N I K A .
Kalendarz. Płatek, 6 października. Rz.-kat.: B:U" 

nona. —  Gr.-kat. : Zacz. ś. Joafia. — Słowiański: 
Bronisława.

—  P. Henryk Kie pa 5^ korespondent pism ,
japońskich bawi we Lwowie. .1
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—  Pierwszy Jesienny Raut z tańcami pod pro
tektoratem JWP. Wojowi Grabowskiej, Prez. Neutnan- 
ttowei Insp. Armji Gen. Stani Hallera i Komendanta 
Chor. Lwowskiej Harc. Proi. Dr. St. Niemczyckiego, 
urządzony staraniem harcerzy, lwowskich odbędzie się 
dnia 7. października 1922 r. w sdach Kasyna i Kola 
Liter.-artyst. we Lwowie.

Współudział przyrzekli: Pp. W . Elektorowiczówa, 
J. Niewczykówna, St. Bienieeki, A. Szczęściakiewicz i 
J. Schali.

Zaproszenia oraz bilety wstępu nabywać można 
codziennie od godz. 7— 8 wieczorem w Sekretariacie 
Kasyna i Koia Liter. Artyst. we Lwowie ul. Akademic
ka. —  Bilet wstępu 2.000 Mkp. Akademicki 500 Mkp. 
Czysty dochód przeznaczony na Kolonię harcerską w 
Gdańsku.

— Delegacja Jugosłowiańska wyjtżdżsiM2 
do pertraktacji o umowę handlową z Polską z 
gradu 3 b. ni. zostanie powitaną w Dziedzicach 
przez delegatów Ministerjum Przemysłu i HmJlu 
1 Spraw zagracirzcych. Delegacja zaznaiomi się z

Jdównemi centrami polskiego przemysłu poczem od 
15 b., m rozpoczną, się rokowania. Omowa przew- 
duie klauzulę największego uprzywilejowania. Przy* 
puszcza się, i i  peitraktai je będą ukończone w ciągu 
tygodnia.

—  W yciec:ka jugosłowiańska, Dyrekcji Pol
skiego B ura Podróży „Crbts* zawiadamia nas, 
iż przyjazd wycieczki Jugosłowiańskiej do Lwowa 
przełożony został na piqtea t. 6 października b- r. 
Jugosłowianie pozostaną tylko jeden dzień we 
Lwowie.

— 7a?tis:ow  enie b egu bezpośredniego wa
gonu Lwów-Wiedeń. Wprowadzony niedawno dzlęk 
zabiegom lwowskiej dyrekcji kolejowej bieg w agow 
bezpośredniego pomiędzy Lwowem a Wiedniem przy 
pociągach pospiesznych nr 203 (przyjazd do Lwo
wa o godz, 8'35) i nr. 204 (odjazd 26 Lwowa o 
-godz. 18T5) został z daiern 1 p. ździernika b. r, 
wstrzymany. Od lego dcia kursuje ten wagon tylko 
.pomiędzy Lwówem-a Wiedniem. Z powodu notory
cznego przej elnienla biegnącego przy tych pociągach 
wagonu bezpośredniego pomiędzy Bukaresztem a 
Wiedniem będzie zdobycie nve;sea, crięm odbyciu 
bezpośredniej jazdy do Wiednia dla podróżnych wy
jeżdżających ze Lwowa, znowu prawie że wykluczone

— RTanowania w kolej lictwie. Minister kole' 
żelaznych zamianował radcę kolei państwowych inż 
Franciszka Kuhna, naczelnikiem warstatów głównych 
w Sńyju, a starszego komisarza Józefa Rosenberga 
kierownikiem działu dla ulg pozataryiowych w wy
dziale prawnym dyrekcji kole! pańs.wowych w Sta- 
nisławowie.

—  Budżet ToW. Natik. Warsz. na rok J922, w y
pracowany 7. wielkim mozołem, przewidywał niedobo
ru: 67,192,242 mkp.

Niedobór ten byłby całkowicie pokryty dzięki 
poparciu sfer rządowych i wielkiej ofiarności społe
czeństwa, lecz ijfestety, wobec ciągłego spadku waluty 
niedobór zwiększa się z każdem miesiącem, ba nawet 
—- dniem.

W  obecnej chwili powyższa pozycja budżetowa 
nie odpowiada zupełnie wymaganiom chwili bieżącej i 
Iow . Nauk. W a rsz.. znalazło się w sytuacji niezmiernie 
trudnei, ponieważ Wydział Nauki Ministerstwa W . R. 
i O. P  7, powodu minionego przesilenia rządowego i 
finansowego nte jest w stanie ooferyć powyższego nie
doboru T. N. W .

Pozostaje więc tylko ratunek ze strony społe
czeństwa ijolskiego przeż szybka i wydatna ofiarność 
na rzecz Tow. Nauk. Warsz.

Zwraca się więc Towarzystwo z gorącym ape
lem. by nie pozwoliło zagasić tego łomyka światła, 
którego obca przemoc nie zdołała wydrzeć m m  z 

piersi.

—  Podczas rozprawy w spraw/e zabójstwa 
Rathenaua —  jak donoszą z Lipska —  prresłu- 

.ęhano Wernera Czechowa, któ.y oświadczał, że nie 
należał do żadnej partji politycznej, był jednak 
członkiem organizacji Cansul, dla której pracował,

'odbywał podróże 1 0 ‘ r/ymywał pieniądze. Dalszych 
zeznań w sprawie tej organizacji oskarżony odma
wia. Nrstępnie oświadcza oskarżony, że KSruer 

rzmusii go do kierowania samochodem, który wiał 
?być użyty do wyswobodzenia niemieckich oficeiów 
.aresztowanych na terenie okupacyjnym przez wła
dze aijanckie. Na dworzec kolejowy w Dreźnie przy
był on samochodem, a o zamordowaniu Rathenaua 
mowy nie było. D.iia 27 lipce Q .chow, Ziffer a 
potem Giithner pojechali samochodem do hbkolauase, 

'gdzie urządzili w lesie próbne stfzelanie. Po ćwi--

Cieniu w sti zełanu udano s ę  w kierunku Hundc- 
kel, gd/ie Czerny F.srfeer a pćź.iej Tiltesen opu- 
ś.ili samochód, podczas giy Czechow pozostał 
w nim,

—  Foch nie przyjadzie, Z Warszawy do:io- 
azą: Z powodu podania przez jedno z pbm poran
nych wiadomości o zamierzonem pizybyciu marszał
ka Foch ', w celu wzięcia udziału w uroczystym od
słonięciu pomnika ks. Józefa Poniatowskiego, „Ga- 
zefa Warszawska* na zaiadzic informacji w posel
stwie francuskim stwierdza, żc wiadomość ta jest 
nieprawd;.iwa.

—  (t, z.) P jdrziit^k. Przodownik policji Po- 
sjtycz zna azł w parku Kilińskiego kilkunastodn o- 
we dziecko płci męskiej owinięte w orudne szmaty 
i oddał is w oyiekę Franciszki Kątowej, zam. w 
Pasiekach !. 17.

— .:(!• z j Milj SdOWa kradzież. Niewyśledzeni
sprawcy dostali się oo mieszkania inżyniera Fe
liksa Rotha przy ul. Źródlanej 1. 30, skąd po roz
biciu kłódki skradli z magazynu czteiy wielkie 
pierzyny, cztery poduszki i znaczną ilość bielizny 
wartości 2 miljony Mii-

— Album kawalerów orderu „Virtuti Militari*.
Pragnąc uwiecznić dla potomności podobizny i czyny 
bohaterów o Wolność i Nhpod.legMść Polski -— przy
stąpiliśmy do wydawnictwa powyższiego. — Pi osi my 
wszystkich odznaczonych powyższym orderem o -nad
syłanie nam: 1) fotografia, format minimum pocztowko- 
wy; 2) ważniejsze daty biograficzne, data nadania i 
numer krzyża.

Uwaga: Powyższy album wydany będzie w o- 
graniczone! i numerowanej ilości. Osoby pragnące na
być album, winny natychmiast je zamówić i wpłacić 
równocześnie kwotę 20.000 rnkp. na rachunek: Reklam?. 
Powszechna, konto pocztowej Kasy Oszczędności Nr.
4865. '

Zamówienia przyjmowane nte będą. Wszelkich
informacji udziela tylko listownie;

Związek' Oficerów Rezerwy Rzeczypospolitej Pol
skiej „Reklama .Powszechna* sp. z ogr. odpow. War
szawa, uł. lloża 56 m. 10.

—  Wpisy du Wyższej szkołv dla handlu za
granicznego we Lwowie, ul. Bourlarda 5. trwać będą 
do 8 b. m. Zgłoszenia w rektoracie tamże, od 10 — 1] 
przed pofuduiem

—  Pierwszy wieczór cyklu wieczorów kamerab 
dych odbędzie się w piątek, lS^bm. Program wypełni 
świetnie Trio Po&niaka—Demana—Oecherta. Wykonane 
zostaną tria Bee.thoveru| i CzajtowSkilego oraz po ras 
pierwszy we Lwowie V. koncert komnatowy Ramę- 
au‘go

N o t a t k i  I i t e r a c k o - a r t j f 3 t y c 2 r i 8 .

Repertuar Teatru W ejakiop .

Potestek przedstwlmi o  godz. 7*30 wieczorem.
L

Dziś, we czwartek „Dzieje salonu", —  Jutro, 
we piątek „Tosca*. —  W sobotę „Nair“, „W esele 
w Ojcowie11 i ,,Sen Arlekina” , wielni balet. —  W nie
dzielę popołudniu „\Vesele Fon-ia“ ; —  wieczorem 
„F -ust" (gościnny występ A. Didura i E, Diduro- 
.vnt i)* —  Poniedziałek „Tosca" (gościnny wystę>
A. Didura). ‘J

fiapfltitr Taałrs wwaiał.

Dziś, we czwartek „Ostatni wali‘ , 50 proc. 
zniżki dla inteligencji i młodzieży szkolnej. —  Ju
tro, w piątek „Sybilla“ . —  W sobotę , Mmefyiy 
jesienne1' . —  W niedzielę „Rozwódka*, operetka.— 
W poniedziałek teatr zamknięty z powodu general
nej pióby z „Bajadrry'|. •

Repertuar T^alru {&u Gródwr* 2j.
. Dziś, we czwartek „Morphiutn". —  Jutto, w 

piątek, w sobotę, niedzielę i per edziałek EPowrót“ , 
kcmidja w 3 aktach Fie-sa i Creisseta.

„P ow rół“  Flersa i Croisseta zyskał sobie w 
Teatrze Małym duże uznanie i powodzenie, dzięki 
bardzo dobrej reżyserji p. Rasińskieg , oraz świetnje 
grze pp.: Trapszo, Pillzrowój, Kasińskiego, Folińskie- 
go i innych.

„TtiSCa*1, która idźie w Teatrze Wielkim w 
piątek, będżi<> intetesu;ąca z tego względu, że u?ły- 
szyniy w niej bohaterskiego tenora naszej oper;' p. 
Prawdzlca.

— Polski Związek muz.-ped. we Lwowlfe urzą
dza Kursy analizy harmonicznej i formalnej dzieł kla
sycznych Wykłady- odbywać się^ędą we środy o g. 
7 w. w Tow. Muz. Sala XI. L P- Per wszy wykład 4 
października. Przedmiot wykłaou; Analiza sonat Bee- 
thovena. Prelegent: D jt. Mieczysław: Sołtys. WTstęp 
miesięcz. ala członków 1.000 Mp. dla obcych 2.000 Mp.

TELEGRAM Y.
W YJAZD p r e z y d e n t a  m i n i s t r ó w .
v/a" szawa. (PAF. 5. września wy-jeźaża P-re- 

,zy<Letnt Ministrów w  sprawaeh osobistych do Kra
kowa i będzie przy tej sposobności obecny przw 
otwarciu iroiku akacemiidriego-. TowarzytsaŁyć mit 
loęcizie ;PO(?sekretarz stamu StuttdBskl orag sakffc- 
basrz osobisty Angermaaii.

MfNJSTER S^RAW  ZAGRANICZNYCH W Y
JEŻDŻĄ DO REWŁA.

W arszawa. (PAT.) . 5/10. C<ur;e:r Poranny’ ' 
donosi, że dz^ś waeczorem w yjeżdżą do Rewia p. 
Minrster spraw zagranicznych N-a^atowicz na kon
ferencję przedstawideli Estoruji, Łotwy, Finlandii, 
i Polski w  sprawie za[pr<j(ix)a,o'wanego przez Rosję 
rozbrojenia.

POEEŁ ANGIELSKI U PRE2YD. MINISTRÓW.
W arszawa. (PAT.) 4/l0. Dzisiaj o  godz. 12 

w pohtdtńe grJyjął Prezydent Ministrów posła 
angielskiego Max Mullera na audiencji,

PEDDE O.IIOD BEBEtf.
C hferków . (AtV.j R ąd hoiski na zasadzie 

iraktatu ryskiego zażądał cd Ccraicy wydania sze- 
iegu zbiorów muzealnych i historycznych w te 
liczbie przechowywanego obeutie w bibjoteki ch i i- 
jawsińch księgozbioru królów polskich, i csum Krze- 
uiitnieckiego oraz części u:ciiiwum łuckiego. V2sz.ech 
ukraińskj komitet luukowy wypowiedział się p 'zr- 
ciw zwrotowi powyższych zbiorów, wysuwając j ko 
argument fakt, źe wydaaie Polsce tych zbiorów ir -  
raszyłoby całość naukowych zbiorów ukraińskich, 
co w celath nsuki w znaczeniu wszeii.światowyn, 
nie byłoby poiądanem.

PO LSK I P R O T E S T .
G dań sk . (AWj. Rz„d polsui zał^źyl jjrotest 

przeciwko orzeczeniu wysokiego komisarza Hackinga 
w skrawie przyjmowania przez Polskę obcych flot 
w Gdańsku, oraz przeciw decyzji w sprawie udzia-’ 
łu Gdańska w konferencji międzynaiodowej. Gdańsk na
tomiast założył protest przeciw decyzji wysokiego kc- 
mharza w tej drugiej sprawie.

SPRAW A P. BRYLA.
W arszawa. (P A T ) „Przegląd W ieczorny" do 

nosi: Daiś od rana obraduje zarząd' P. S. L.
(Piast). Zarzad zatwile-r-czzi MjMfydktury -stronn.i- 
ctv;a z okręgu do Sejmu i Senatu. Po poludnśu 
przedmiotem obrad zarządu bodzie sprawa p. 
Bryła.

W arszawa. (PAT.) 5/-10. „Kurier Poranny” 
.donosi, że na wczofajszem  ©eSedzenóu zarząd 
“ łówmy -P. S. L. (Ptasi) uchwalił wnioski, w  któ
rych wyraiżd uboiewanie. że Dr. Jamnołs-ki nie ?ja- 
w-iit się. aby u-dziełie imfommacii co do zarzutów 
piKlniesionych przeciw posłowi Bryłowi, po-' 
leca sądowi partyjnemu rozpatrzenie sprawy bez 
czekania, na wynik skargi sądowej wniesionec 
przez p. Bryla i przyjmuje do wiadomości publicz
ne oświadczenie ,p. Bryła, że ten zlozy siwój man
dat w razie wydania przez sąd ujemnego wyroku.

P O W R Ó T  DELEG. LEKARSKIEJ Z FRANC.JI.
W arszawa. (PAT.) 3 10. .jKkcjetr Warszazyr 

ski" podlatie: W czorat powróciła z Francji dele
gacja naukowa lekarska, złożona z asystentów' 
uniwersytetów polskrdt. Delegacja doznała scr- 
decznego przyjęcia ze strony francuskich sfer 
naukowych i społecznych, jak i 'ze strony miej
scow ej kołonji połsłde.i. D cegacja  zwuodziła w  ce
lach naukowych klimki. Sorbonę, .szpitale, j.resry- 
tut Pasteura,- oraz szereg .pracowni i zakładów 
naukowych.

AKCIE METRO®. SZEPTYCKIEGO SPADAJĄ.
W arszawa, (AW .) Wedle „Kurjera. ’ działal

ność metropolity Szeptyckiego ł akcja jego prze-' 
ciur Polsce w  ostatnich czasach w  lcurji. rzymskiej- 
podłoga poważnym zarastom. -Projekty metropo
lity Sze-ptyckk-go co  do unri kościoła kafoltckifigoi
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Jź fnaWłtóławnym uważane sd abeutie w W atyka- 
''liić za m ało realne. Ta zmiana kursu jest też po
wodem, dlaczego metropolita Szeptycki .zwleka ż 
p rzy ja z^ m  do Rzymu.

ZAfWECZEME.
■Rysa. (PAT.) 4/10. Polski komitet w yborczy 

■w Rydza zaprzecza wiadomości c jakhrfk&iwiek 
bioku z  jUtwinafni. Istnieje natomiast blok między 
wszystkim.-; trzema komitetami O sk ara , tj. ryskkn 
oźv-!x^sHni i libawskhn. Tylko Polacy i N iem cy  
wystawili po jednej liście, inne zaś mniejszości 

'w  kitka.

ŁGTROWSKIE ZAKUSY.
C h r h ó w . (A W ). Jak w  M oskwie tak i na 

Ukrainie za łożero  ostatnio wskutek starań poi* 
kie] sekcji partii komunistycznej specjalną or- 

ga "a c ję ,  mającą na celu poparcie akcji komu
nistycznej w  Polsce. W  przededniu w yborów  do 
se mu zbieranie piemędz# »  Rosji dla polskiej 
oartji komunistycznej nabiera cechy akcji poli
tycznej wymierzonej wyraźnie przeciwko Polsce. 
Obecnie .„Cnarkowski Komunist“ ogłasza w o  
zwanie, o składanie pieniędzy na pow yższy cel, 
zaznaczając równocześnie, że urzędnicy W CIKa 
komisa* atu ludow ego dla spraw  zagranicznych, 
wewnętrznych i ośw ialy postanowi i opodatko
w ać się m iesięcznie dla popierania akcji komu
nistycznej w Polsce. Fakt ten jest najw idocz- 
rie  szetn pogw ałceniem  traktatu ryskiego, który 
zabnn .a  popierania akcji, zmierzającej do oba- 
1 nia ustroju jiednego z państw.

L w ó w . (AV i. Korespondent , Ajencji Ws^ha-- 
d.iiej“ z pogranicza nad Zbrccueui donosi, że *1.- 
ni nt rosyjski na Ukrainie odnosi się do systuną 

’pr:eś?adowczego sowietów, stosowanego wobec Po
laków i Ukraińców z caw.n uznaniem i prop?.guj’c 
dalsze prześladowania. M *diy innymi propaguje sie 
.w tych sferach zburzenia wszystkich koś iSów  ks- 
'.oltckścft n a . Ukrainie. •

W Y B O R Y  BO SEJMU w  KOWNIE.
Gdańsk. (PAT.) -l/lO. „Dziennik Gdański" 

donosi z Kowna, że do w yborów  na Litwie zgłe- 
szoiiiio 19 list kandydatów. Polacy wystąpili do 
walki w yborczej z 2 listami. Jednia z nich jest 
mieszcżansko-ziemiańskai, występująca pod ha- 

:$tem unii polsko-litewskiej. Lista ta skupia koło 
siebie obywatełi mieńskich 1  ziemian. Druga lista 
poiska —  to grupa robotnik ów  demokratycznych. 
Listy polskie imają widoki powodzenia, zw łaszcza 
w e wschodniej części Litwy kowieńskiej. Mem- 
, cy - -  pisze 'dalej „Dziepork Gdański" — nie dtcą 
stawać przy wyborach oddzielnie, aby nie zwra
cać uwagi n a ' swój w p ływ  na Litwie. Rosjanie 

•utworzyli blok, w  którym skupiły się wszystkie 
parte rosyjskie na terytorium li-tewskiem. Cza-.

• lowym  kandydatem rosyjskim jest b. gubernator 
carski w  iKownfe WferidMćm. Żydzi jposS-wS 
S osobne listy, a to sj-omstyczną, ortodoksó w i de- 
mekra tyczuo-h-dową.

KONFERENCJA W  MOUDANIU.
Paryż. (AW .) P o w czorajszej koniercncji -w 

Morrcfcmji nadeszła do Paryża krótka wiadom ość 
Marasa, że gen era Iowie koalicyjni odbyli już 
przedwstępne komfercpcje, poczem nastąpiło ich 
.'potkanie z gen. tureckim Ijroektsm-Paszą. 'Dal
szy dag konferencji odłożony został do 4. bm. 
Anglicy domagają się, aby sprawę Czanaku tra- 
ktowańo addz>ehiiie. Reprezentantom prasy 
wzDronkrno wstępu na pow yższą lconferecję.

Paryż. (AW .) Lord Curzon zawiadomił posła 
francuskiego, że generał Hanington zosraJ uro- 
Hfl(fenkmy dio przedstawienia na konferencji w  
MWftfcfji następujących postulatów: l) odwrót
Tirrków ze strefy neutralnej na taką odległość, 
aby uniemożliwione zostało jakiekolwiek starcie, 
.2) pozostanie wojsk angielskich ina azjatyckim 
WYihraeżu Dardaneb, 3) wstrzymanie opróżnienia 
u-sdhodoiiei Tracji przez Greków, o  be rząd An
gory wie od p ow e  na notę afentów  z dnia 23. IX. 
rb„ 4) nie dopuszczerrie do rozpraw o przyszłe!} 
administracji w  Tracji. 1 ecźfrprzekazanie tej spra
w y konferencji p o k o jo w i. Delegat turecki przed
stawi ze swei stróny następujące propozycje: 1)
.ustalenie lińfti mesma^kacyjruej, której’ wojska tu-' 
.reckie przekroczyć rae mogą, 2) opróżnienie a®ja- 
;tyckiego wy-brzeża Dardameli przez Anglików, >?? 
•beTr.włeczny odwrót Greków z  Tracji wschod-

bsej, 4) naitycLirijastuwe ®fc£8ł!WTÓc«®i« iw fra cn l nad ds'szą podwyżką taryfy os< bowej i tewarowej 
adirnaatetraeji turedriej wraz zpdOłwaAaeońem żam-Soraz projektem śpecjałriyęih taiyf cadzoekinców. 
dwimey-jf traneckiej. Dzit-uiiłu• francuskie podstejcf Stawki ffecbtev e mają tyć podnoszone z dafom.
to, liczą na koinip*cmiswWe, załatwiraite kwestii 
spornej.

BIEDNY KRÓLI
Paryż. (PAT-) ■ francuskich kolach poli

tycznych są zdania, że panowanie now ego króla 
grecadiego mc będzie długotrwało Nadchodzące 
wdadomości z Aten potw im izają, że. związek ofi
cerów ośw iadczył się za' republikańską formą 
rządu. Aleksander Karaipomos otrzymał pdteccnfe 
wypracowania reput3§caAsfciej konstytucji dla 
państwa

W iedeń. (PAT.) „N. Ft. Presse“  podaje w  te 
legramie z Londynu wiadom ość „Mormńg Post“ , 
którą to pismo otrzym ało z  B elgrad: iż nowy 
król grecki w  pałacu swoim traktowany jest jak 
jerwm i rakt nie m oże .go odrw tefeć \óez specjal
nego pozwolenia. D otychczas m ogło go odwie
dzić tylko kilku znajomych, miedzy nimi .poseł 
rumuński w  Atenach. Słychać, że między vem- 
zelistamd a komitetem rewolucyjnym  doszło do 
porozumień,ia,

GRECJA NIE GODZI SIĘ NA CK U PACjĘ l R A C jł
Berlin. (PAT.) Prasa niemiecka przynosi wia

domość z Aten, według której rząd prowizoryczny 
ogłosił proklamację, odrzucającą okupację Tracji 
przez wojska aPanckte aż do zawarcia pokoju. 
W edług dalszych informacji prasy nSemiędkiej, 
przed poselstwami aljanekiemi przyszło do w ro
gich demonstracji. Koalicyjne okręty wojenne mia
ły odpłynąć do Pireusu celem ochrony podda
nych państw sprzymierzonych.

MOBILIZACJA GRECKA.
Berlin. (.PAT.) 4/10. Tutejsza ambasada grec

ka wystosowała z polecenia prowizorycznego rzą
du greckiego do wszystkich mężczyzn w wieku 
od 19 do 41 lat rozkaz mobilizacyjny.

SM.VRNA z n ó w  p l o n i e .
Ateny. (AW .) Ze Smyrny donoszą, że rrrd- 

sto podpalono ponownie w tych punktach, które 
przy poprzednim pożarze ocalały.

KONGRES s o c j a l i s t ó w  WŁOSKICH.
Rzym . (PAT.) 4'iO. XIX-ty kongres socjali

styczny odbyw a się wśród.iprawic powszechnej o- 
boiętności, mimo że dzienniki podają obszerne 
sprawozdania z jego obrad. Pierwsze .przemowie- 
nia zaw ierały gorzkie aluzje do zwycięstwa, któ- 
łc tak silnie zachwiało iparfcją socjalistyczną, je<D 
nckże partjii tej grozi los jeszcze cięższy z powodu 
rńeporozuimlema w  łonie pairji. Na kcułgresie pa
nują liczne tendencje, ponieważ laizda z trzech 
główmyoh tendencji dzieli się jeszcze na kilka in
nych. Utrubiia to odgadnięcie, jakie będżiex roz
wiązanie końfliiktu. .Maksy.jiialiŚci, których nić na
leży mieszać z komunstami,’ żądają wyłączenia z 
partii kalaboracjonistów. Ci ostatni pragną, aby 
yfch teridencja odPikisła triomf itrzy jedfiKifczesnem 
ciatrzywransti jedności partyjnej. Centrowcy, któ- 
ray opiierają się częściow o o  lew ice a częśhfciWo o 
pranicę, a w ięc o frakcje kraiłcowe, chcieliby po
godzić ie w  interesie .jedności pariyjnej. Jest rze
czą wąiplrwa. czj, teza tych, którzy domagają srę. 
wykhtczema kolaboraoionistów uzyska przewagę 
tak samo zresztą jak i teza kofaboracjoofStów. 
Prawdopodobnie dojdzie do rozlatrm, którego roz
miary zależeć będą. od liczby centrowcóoy, którzy 
nrzyłączą się do maksymalistów i od liczby tych, 
którzy połączą się z kolaboraójomstami. Panuje 
■przekonanie, że ci ostatni będą nieliczni i że na 
terenie parlamentarnym -wda się im powiększyć 
gnuję reformistów do 20, podczas gdy reszta par
li  socjalistycznej, opierając sśę-.ra ievdcy, mogła
by irtw-orzyć 'owńcę z parnią komunistyczną.

ZW O ŁAN IE REICHSTAGU.
Berlin (A A ). Zwołanie Reichstagu p^żewkły- 

w-ns jest w dniu 17. b. m. ó He jednak spór w 
sprawie ce:i poza boatyns:.'ntoviy. h cMeba n'e wy- 
Weła wtiześnlej pt/.esi'en:a rz.ądow:gD pierwsza sesja 
aJbędzie f i ;  dopiero w połowie albo z ^oeżątlditti 
listopada.

SPECJALNOŚCI NIEMIECKIE,
Berlin. (AVł). M nister komuhilłacji zwołał o 

ezwartek Radę sole ową Rzeszy,^ce|ę«;QPra<Jjęiaia się,

15 b. ir. a dalize 60 p:or. Róv,Locztónis mają lyfc 
ptidwyższen: <_d 1 e i tsdii taryfy osokt/we, f otnhuo 
t:g«i ie w ciuiu 1. XI. uitg^ą one zwyżte o 100’ 
proc. { i

W  „USPOKOJONEJ IR IA N B jr .
Bubłiji. (PATd 4/30. W ola . M fęjscówość 

Oaneath, pbłdżfend w  odległości 70 km. od  Delia-  
stu, Ziosiała po 3-godzłrtoej zaciętej walce zdobyta 
przez 3G0 powstańców, którzy mieli i0 zabitych 
.i 13 rannych.

SPOTKANIE W  WENECJI.
Praga. (PAT:) 3. „Pragę#* Presse“  donosi: Dr.' 

Benesz ma spotkać się z wlossdm mmistreai 
spraw zagranicznych Szamcenam dnia 9. bm. w : 
Wejmecii. Główn-ySn iprz«“imr; otem konferencji łbę- 
dzie kwestia austriacka i kwestie poilti-czTi**’ 
środkowej Europy. . ) ■

VIVIAN: PIĘTNUJE KLAMSTW A NIEMIECKIE.
Paryż. (P A l.)  3. B. prez. mam. Vivia:ni ogła

sza. za  pośrednictwem Havasa, oświadczenie, w  
któreni- odpowiada na w y w od y  kanclerza Rzeszy 
dra Wirtha co  do przyczyny wyouchu Wojny’ 
światowej. Viviani przypomina depeszę! .ywsfauą1 
do Londynu i Petersburga, w której powiedziane 
było, że Francja nie zamedba żadnego śroiika, 
aby dojść na drodze pokojowej do rozwiązania 
konrliktu. Niemcy* ogłosiły stan niebezpieczeń
stwa w ojny jeszcze przed mobilizacją w Rosja- 
Dntia 14. nocą 1914 r. Francja cofnęła swoje w oj
ska o 10 kilometrów, a mobilizację rozpoczęta 
już po zarządzeniu mobilizacji w  Ntełi’czech. Au
stria prowadziła pertraktacje z Rosją. Rząd ro- 
syjsk* poradził Seifbji, aby uległa, o ile to da się 
pogodzić z jej honorem. Rząd serbski prosił An
glię, aiby pośredfińCzyła w  Berlinie. Przedłożoną 
formułę, ów czesny sekretarz stanu Jago w odrzu
cił. V iv!an;i przypomina w  końcu propozycję cara 
w  spraw ę o-Ha-nia-. konfliktu d o  rozsfrzygnięcia 
trybunałowi m! edz y n ar o do wemiu

PROCES MORDERCÓW RATFjf NAUA.
Lipsk. (PA l'.) 3/10. Wolff.; Podczas rozpra

w y przed najwy^ższym trybunałem j a  ochrony 
Rzeczpospolitej w  sprawie zabóistwra Ratiicu- 
nau‘a, olurońca dr. Idahn postawił wniosek o prze-' 
kazanie postępowania sądowego sądowi przysię
głych. W niosek swój obrońca uzasadnia tam, że 
isfniedie trybunału najwyższego odnośnie do tej 
sprawy jest sprzeczne z korstytuełą. a miano
wicie z art. lob., ponieważ rozprawa oc^.dnri? f t  
odbyw ać przed sądem przysięgłych. Replikując 
na wniosek obroń-cy prekuretor dr. Obermejer 
oświadcza, że trybunał najwyższy nie jest sprze
czny z konstytucjo, ustawa boy ten1 o  .najwyż
szym trytbunale przyjętą została w  partatnenck" 
większością 2/3 głosów. Prosi zatem o oc¥zu<ceni:e 
wniosku obrońcy. Trybunał po na-raidzie. króia 
trwała kwadrans, uznał się za kompeiemny 
i odrzucił wniosek obrońcy o przeka-zanfei spra
w y  sądowi przysięgłycii.
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Wiadomości gospodarcze
fzbj? handlowej i przemysłowej we Lwowie. 
Z w o ln ie n ie  n iek tóry c !! a rty k u łów  d o  w y w o z u

Obwieszczeniem  p. Ministra przem ysłu i han
dlu z dnia 14. wrześnliAb. r. (M onitor Poiski 
^'r. 216) następujące arfykujy zostały skreślone 
z listy towarów  zakazanych do w y w ozu : ziem 
niaki suszone, płatki, krajanka m ielona i nie- 
r-iielona. W yw óz tych artykułów me wym aga za
tem osobnych pozwoleń,

W y s ta w a  w z o r ó w  w y r o b ó w  p o ls k ich  
n a  G ó rn y m  Ś ląsku .

Prasowe biuro Ministerstwa przemysłu i han
dlu komun kuje, że na posiedzeniu Rady han- 
(Uowo-przem yslowej przy Ministerstwie przem y
słu  i handlu w  dniu 15 b. m., na skutek inicja
ły  wy Dyrektora departamentu górnośląskiego 
ińinisterstwa przemysłu i handlu, inż Kiedronia, 
postanowiono urządzić na Górnym Śiąsku W y

stawą w zorów  w yrobow  polskich. W ykonywując 
uchwalę Rady handlow o-przem ysłow ej, Minister- 
islwo przemysłu i handlu pow ierzyło zorganizo 
iwanie W ystawy towarzystwu .P olsk ie wystawy 
ruchom e1, które też niezwłocznie przystąpiło do 
prac przygotow aw czych, w  tym kierunku, uzy
skując oq Rządu pom oc finansow ą w k w ocie  
l i ',000 000 Mkp.

Wystawa zoslanie urządzoną już w  gru
dniu b. r.

W ystaw a będzie połączona z targiem.
Bliższe szczegóły odnośnie terminów, miej

sca  i warunków udziału w W ystawie, będą p o 
dane w najbliższych dniach osobn o  po  p ow ro
c ie  dyrekt ra Sp „P olsk ie w ystawy ruchom e11 
z  G órnego Śląska.

Nowa ta ry fa  celna St. Zjednoczonych.
W  dniu 19-ym z. m. w iększością 48 g ło - 

fców republikańskich przeciwko 25 głosom  dem o~

kratycznym przeszło praw o o nowej łaryfie cel
nej, która e irzyn a  miano Taryfy cefm-j 1922. r. 
Taryfa ta została przyjęta przez Izbę deputow a - 
nych 21-go lipca 1921. r.

Następnym krociem  będzie oddanie spor
nych punktów taryfy pod delioeracię Konferencji 
międzyizbowej, kcó.a taryfę ostateczrą po uzgod
nieniu przedstawi Prezydentowi.
A d re sy  firm  z a g ra n icz n y c h  p r a g n ą c y c h  n a 

w ią z a ć  s tosu n k i h a n d lo w e  z  P o lsk ą .
D. S. Emirzeian & Cie Bukareszt, Passage 

Majestic import-ekspori.

s»F#K'S'.
- ■ ■' Toruń.

T. K. S.--Poznania 7:1 (2 :1). Zaw ody w  piłce 
nożnej rozegrane w  ub. niedzielę (l. X.) między 
„Toruńskim klube.Hi sportowym /’ a poznańską dru” 
żyraą .Pozmanią", zakończyło się zwyipiąstwem 
T. Ł  S.

Tegoż dnia rozegrano tu tnatch footbałowy 
miedzy .tutejszym „Sokołem ’’ a reprezentacja ar
tylerii D. O. K- Łódź przyniosły zw ycięstw o So
kołowi w stosunku 3:1 ( 1 : 0 .

Poznań.
D. O. K. Poznań-X). O. K. Pomorze, Match 

rozegrany między temi D. O, K. dał zw ycięstw o 
D. O . K Poznań.

Krsków
W A W E L -T A R N O W IA  1:1 (0:1).

Zaw ody kwalifikacyjne o  miejsce w klasie A 
zakończyły się trię-rozcgraną. Tam owia miała 
lekką przewagę.

20. p. p.—MAKKABf 3:3 (2:2).
Zaw ody towarzyskie, które zakończyły się

Z ruchu wydawniczego.
de Vigny Alfred, O  n i e w o l i  i w i e l k o 

ś c i  s ł u ż b y  w o j s k o w e j .  Przekład Jadwi
gi Sienkiewiczowny. Lw ów , w ydawnictwo Za
kładu nar, im. Ossolińskich, 1922. r. 8 -ka. Stro
n ic  VIII i 250.

Książka, w ydana w 1835.r. po raz pierwszy,nie 
'straciła dotąd nic na don osłości głębokich myśli, 
,w niej zawartych i aktualności poruszonych 
iw niej problem ów . W  trzech zajmujących no
w elach : Laura, czyli czerw ona pieczęć, N ocw V in- 
Cennes, Ż y c ie  i śmierć kapita* a Renaud, czyli las
ka  trzcinowa —  daje nam autor w ejrzeć w du
sze  żołnierzy, ludzi'pełnych prostoty i głębokie- 
fgo dostojeństwa, odkryw a zarazem ile cierni 
iznaiduje się w ich trudnym zaw odzie. D o naj- 
boleśniejsżyi:h«zalicza bierne posłuszeństwo i od 
pow iedzia lność. ja k  w yjść z tych ciężkich prób 
.zw ycięsko, by w yzw oliw szy się z niewoli stanu 
^rycerskiego św iadczyć tylko jege wielkość, o tem 
rozstrzyga sumienie żołnierza, jeg o  poczucie h o
n oru  żołnierskiego, podniesionego przez autora 
d o  godn ości niemal religijnej. I dla polskich 
iżołnierzy powinna książeczka ta g łębok o pom y
ślana stać się moralną pociechą  w ich zawodzie 
(cywilnym, zaś czytelnikom oby  ułatwiła należyte 
zrozumienie w ażności stanu żołnierskiego. Prze
k ła d  staranny i popraw ny —  r. —  n.

Życie gospodarcze Polski. Pod tym napisem, 
jako nr. 5 „Biblioteki podręcznej obywatela pol
skiego1’ ukazało się nakładem Perzyńskiego, Ni- 
kłe wlicza i Sp. w  W arszawie cenne studium Al. 
Jacko wśkięgo (m. 8-0 sir. 90). Autor wskazuje te 
ogromne horyzonty, które leża przed nami, z któ
rych  jednak dopiero wysiłkiem pracy twórczej i 
ducha należy nam w ydobyć to, co  stworzy nie- 
skru-szone podwaliny potędze Państwa. Stwier
dziw szy następnie, że trzy lata z górą pracy peł
nej błędów , a przerywanej gwałtowne ml wstrzą- 
srA-mamt dały jednak znaczne wynikł zarówno 
polityczne jak gospodarcze, autor przedstawia w 
zarysie ważniejsze zagadnieirfa z zakresu ekono- 
!m& poucza, co posiadamy i wskazuje,' w  jakim 
kierunku rozwinąć raam należy eaergję w ytw ór
czą. St.
1

Handehmnn 'Marceli. „Pomiędzy Prusami a 
Rosją". Studia historyczne. Seria trzecia. W ar- 
jSSsawa. E. W e n d c i Ska. 1922. 8. str. .VIII.' i 248.
^  dest to szereg studgów , £oy's âjy,ch yp y.-M ik -

c y  autora p rzy gotow y wa nej dla Encyklopedii pol- 
stóej, wydawanej przez Akademję Umiejętności 
w  Krakowie, z zakresu historii politycznej pol
skiej, Na treść książki, z łożyły  się następujące 
szkice: Nastroje społeczeństwa w  roku 1807,
Dyrektorium generalne Komisji rządzącej, Roko
wania dellmitacyjne polslco-pruskie 1815— 1803. Z 
papierów ks. Adama Czartoryskiego, W . Ks. Po
znańskie w  początkach w ojny krymskiej w taj
nych doniesieniach dla Paskiewicza, W  rocznicę 
63 roku. Autor oparł się przeważnie na materiale 
archiwalnym, znajdującym się w  kilku .bibliote
kach polskich i aT eh iwach paryskich. Celem au
tora było  wyjaśnić istotę stosunku polsko-rosyj
skiego w  w. XIX., którego symptomatyczne w ła 
ściwości zarysowują się tak samo w  wielkich 
momen.ta.cn przełom owych, jakoteż w  najdrob
niejszych nawet sprawach 'bieżących. Uwzględnił 
przytem autor oddziaływanie tego stosunku na 
nasiiroje społeczeństwa polskiego, na wałiamia i 
projekty zbiorowości,, która V całości lub przez 
swych wybitnych przedstawiciel- szukała w y j
ścia z  sytuacji w  kraju w  oparciu o zachód.

—r. —u.

Zygmunt Lubertowicz. Sonety tatrzańskie 
i inna poezje. — N ow y Targ. Nakładem i drukiem 
I. Dorta 1922. W . 8°. Str. 63. Karta tytułowa z w i- 
njetą).

Poezja Lutoertowicza piękna jes+ w sw ej 
szczerości, w ięc za serce chwyta- Daje także za 
dowołemie estetyczne. Cicha, jak odludzia ta
trzańskie, skrzy się naturalnym blaskiem,, ni to 
okiść na gałęziach jodettki, gdy słońce, zwróci 
ku niej promienie. Autor trafnie nazywa siebie 
„ptakiem zorzy tłukącym się wśród sfcał“ i słusz
nie ku sw ej chlulbie stwierdza, że rna swój w ła
sny żar w  sercu. Dzisiaj takich własnych żarów 
coraz mniej, bo albo nie są żarem, jeno preme
dytacja je rozdmuchała, albo — nic są własne. 
W  tym zbiorku wszystko' przepojone jest mefał- 
szowanem uczuciem i ujęte w  formę odczuta do
brze, harmoufijnie zespoloną z .przedmdctem. Jedna 
z najtraduiiej&zych form poetyckich, sonet, pod 
piórem Lubertou^cza płynie swobodnie, rozlew 
nie lub z impetem, a zaw sze z wdziękiem, jakiego 
właśnie wymagają podothne kunsztowności.

Bardzo ' sympatycznie przemawia do duszy 
czytelniku cykl „Z  duszy"' ukazując w  poecie mie- 
tylko WłOibłeraia przyrody, lecz także serce wra- 

.poj/udżeitią 9g<'bsoiłudf'kk i wzrok za.-

wya&ioin remisowym. Zaszczytny wynik dla
20 p. p.

KRAKÓW —LUBLIN 6:1 (1:1).
Zaw ody między reprezentacjami tych oki ę- 

gów  przyniosły spodziewane zw ycięstw o teamu 
Krarowa.

PIŁKA NOŻN& ZAGRANICĄ.
. F. C. Narn&d^rg —Sparta 3:0 (1:0). Świetne 

zw ycięstw o me-rrńeckiej nad prask* bpertą.

Wiedeń.
'W ubiegłą niedzielę z  powodu ciągłych desz

czów  nie m ogły być po-rozgrywane liczne mateae 
o mistrzostwo. Zostały .ozegrane tylko dwa nia- 
tcha m iędzy W AC— W A "  i Atimżra—Stomering. 
W  pierwszym  odniósł zw ycięstw o W AC w  sto
sunku 1:0 (0:0), w  drugim zw yciężyła  Admira— 
Siomcifog w  stosunku 6:3 (2:1).

Budapeszt.
w M. T. K .-V fv o  A. C. 1:2 (1:0). M. T. K,
zchodzj w  drugiej połowie z  boiska z powodu usu
nięcia przez sędziego Molnara.

F. T. (C.—'Tórekves 2:2. Ujpesd—Zuglo 1:0 
(1:0). Vasas—KDpesti 1:1. III. O bw ód—B. ,T. C. 
1:0. M. A. F. C .-M . A. C. 1:0.

m Bilbao (Uiszpanfa).
Fiirth (Niemcy)—-Bilbao 4:2 (2:1),

Sztokholm.
Na zawodach lekkoatletycznych rózeg anych 

w Stadionie Olimpijskim znany szwedzki lekkoat
leta es Svan Luderen pobił lekotd światowy w 
biegji na ys-iąc metrów', osiągając tę przestrzeń w 
czasie 2 min. 28.5 sedc. Dotychczasow y rekord był 
2 min. 29.1 sek. ,

patrzony w  życie oczym a filozofa, który dobrze 
zna słabość człowieczeństwa, zna jego uciechy 
i bole, a Izwraca się ponad istotni ku górze, ku 
słmitoa prawd wtoczuych.

W  zakończeniu znajdujemy poemat narwlo- 
w y na tle ipowstania styczniowego', poświętoomy 
„cieniom polskiego Księcia Niezłomnego Brortb 

•iława S z w a r z e g o p n . ..Ostatni więzień S zly ^ i- 
burga". Rzecz pisatiŁ dźwięcznemi starcami, w  
których sentyment patriotyczny błyska żyw ym  
pł-omśraiiem. Zarzucióby' temu poematowi można 
to chylba, że jest pieśnią na starą modłę.

Mimo skromnej szaty zewT^ętrznei, mimo, że ' 
wydane w  zabitym od świata deskami zakaricu 
podgórskim, poezje Lubeirtowicza maja zajpew-- 
nicere lfiepoślednie miejsce - w  namowsz^mi do
robku muzy ojczystej. St.

Demon ognia.... Zjawiska przyrody, groźne 
swą potęgą, a nie dające stę poznać, zbadać 
dokładnie,, w y w oływ ały  zawsze u rożuych lu
dów —  lęk i grozę. Tak np.* ogień czciły ongiś 
barbarzyńskie plemiona iako bóstwo, a wysoce 
kulturalni Grecy' łączyli zjawiska grom ów z gnie
wem Zeusa. Działalność złośliwych, tajemnych 
potęg przewija się przez całą literaturę powszech
ną, panuje w  niej <ło dziś szatan, jako trosdbie.nie 
zła i przewrotncściu Znamy u nas z przekładów 
Ewers, opai ł iłraiyde całą swą twórczość na sa
tanizmie. :

W śród pisarzy pcisidch ostatniej doby zwra
ca n,a siebie szczególniejszą uwagę Stefan D ę 
biński swojenti „niesąsoowitościami“ , opartemi na 
dziwach „czw artego wymiaru" („Demon rucliu", 
„Niesamowite opowieści", „Ciemne siły"). O bec
nie w yszła z druku jego „Księga ogmia"’, zawie
rająca zbiór opowiadań z zakresu potęgi ogn-ut, 
działającej skiycie, a nieubłaganie na losy ludz
kie. Ogień — to deanorii, można go usunąć z ocs- 
dziennego użytku dla zabezpieczenia się od: jego 
zemsty, on jesdiak spali dom w  sposób rtiewyffu- 
maiczoity. Napróżiło społeczność utrzymuje ar- 
mję stnażaidLcj — zbędne wszelkie zabezpie
czenia. Ifontou sie j^ści, w gryza się w  dusze, 
zapala je  ptołmemem rządzy (,Płomienne .god^"), 
prześtedńje ja poza1 grobem — przez wieczność...

W lep  sitnych pobudzeń daje nowa książka 
Grabińskiego-.
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T.-/220/21/3. EdykŁ W asyl /Barków syn Jana i A- 
.łiafjj "rolnik gr. kat. żonaty 7. Few ronią Babiarz urodzo
ny S. lutego 18/50, żamieszkiały w Narajowie Lany słu
ży! w ostatniej wojnie austr. w 19 pułku strzelców, 
braJ udział w bitwifdh na francie rosyjskim w r. 1914, 
a wedle zaprzysiężonych zeznań świaJką Piotra Lesz 
czy szyna podczas krwawej bitwy w okolicy wi-elko- 
l>c-la w drugiej ppłfiwie sierpniu 1914, miał zginać. 1 od 
tego czasu niema o nim żadnej wiadomości. Na Mwnio- 

,śek żony wdraża się postępowanie celem uznania go 
za zmarłego wr<-*vajac każdego ktoby njjat o nim wia
domość a także jego samego -aby dat: znać o tern Sm  
itow-i do sześciu m iesięcy. od daty ogłoszenia edyktu, 
t. i. do dnia 15. maja 1922. Po tvtn dniu Sąd sprawę 
ozstrzygnie ostatecznie na wniosek ponowny.

Sąd okręgowy. Oddział IV.
Bzeżany, dnia 6. sierpnia .1921. 9G8‘.■

CLG B M ATfó .C fe-W S E S ZC ZS A L L

L./333/22. Obwieszczenie. Hurtownia tytoniu I-go 
■ rzędu w tiorodence ma być obsadzona w drodze pu
blicznego przetargu. W  okr*csie rocznym od 1. stycz

nia 3i grudnia 1921 wydano;"w tbi hurtowni przydzie
lonym do niej z poborem sklepom iyicniowyiii mater
iałów tytoniowych' ya' kwotę 4,599.075 Mkp. Zbyt dc 
.sklepu tytoniowego przy hurtowni wyon-sił 5,180-034 
Mkp. od czego liurtownHj osiągnął jjyśk trafikanckl w 
kwoćie 418.070 Mkp. 50 jjjn. —  Z prżyznanei prowizji 
t)Jb% 'od ogólnego obrotu w kwocie 9,779.075 Mko. 0 - 
siągnaf hurtownik zysk 4,8.395 Mkp 54 ton. —  Inwali
dom z byłei wojny,, tudzież wyłowom i sierotom, po 
żołnierzach, którzy zginęli na wojnie przysłużą pod 
pewnymi warunkami ^pierwszeństwo przed lanymi kom- 
petetitami. Termin do, wnoszenia ofert na urzędowych 
formularzach upfywa dniu 25. pażdziernkia br. *o godz. 
12-lej. — Wadium wynosi 98.000 Mkft

Kołoiiiyia. IŁiita 25. Avrześnia 1922. 9124 1— 3
Dyrekcja okręgu skarbowego. 

v .. Neumapn.
L. '459f/22i Obwieszczenie! Hnrtowtiia tytoniu II. 

rzędu w Pomorzanach będzie--obsadzona . ĵrpsta pirWiGż- 
nej konkuręncjj. Z poborem wyrobów 'tytoriowych jeht 
przydzielona do ijurtowpj tytoniu w Złoczowie. W  ro- 
cźnytm okresie od 1. lioca 1921 do 30. czerwca 1922

■wydano w tejże hurtowni materiałów tytoniowych 
przydzielonymi 24. przedsiębiorstwom Sprzedaży za 
kwotę 3.277..912 Mkp. 50 f. zbyt do trafiki składowej
w wnosił 4,5-53.687 Mkp. 50 fen. —  Składuwrak osiągną.? 

'zysk trafiki 364.295 Mkp. —  Wadium wymosa 78,000 
■Mkp. dla osób nieiiprzywilijowanycb i ma być złożone 
tylko w Polskiej Pożyczce Państwowej. Oferty sporzą
dzone na przepisanym druku ostemplowane sa 20 Mkp.
załączniki a 50 Mkp. należy wnosić do dnia 31. paź-
■ffed.ńmka 1922 do godziny 10 rano do Dyrekcji okręgu 
w Brodach.

Dyrekcja okręgu Skarbowego.
.Brody, dniu ?6. września 1922. 9168 1— 3
C jU $]fy j22 . F/dykt. Strona powodowa Tekla Pa.- 

ter zain. Ra ta i w Chłopach wniosła skargę przeciw 
stronie pozwanej nw objętej masie spadkowej po ś. p 
Piotrze Pater synu Marcina z Chłop o oddajjjgj w po
siadanie do i-cz. CJ1./340/22. Audiencja do ustnej roz
prawy zesrała wyznaczona na 13. października 1922 
jgodz. 9 przedaołd-inmTn w tym Sądzie, biuro. Nr. 33. —  
^cmSt waż tnaśe spadkowa po śp. Piotrze Pa te/ dotych
czas n h  zostaiła obietą, ustanawia się adw. Dr. Nussen- 
blałtą w 'Kornarrile -kuratorem.-kt.órv ią berizie. za.dmpo'- 
vał na "J koszt i ,njebe2ą3iecz.eóstwo. dotąd, dopóki nie 

■wstanie objętą. . . .
Sad powiatowy, Cktoział I.

Komar-no, dnia 6. w nośnia 1922, 9161

L . 245S/22. Konkurs, na o b sa d ę  k a te d r  n a  W y 
dziale Chemicznym: a) „Ili. Technologii chemicznej'1; 
b) ,,Budowa aparatów i masayn przemysłu clic .n iczn e- 
go“. —  Podania wra» z dokładnym opisem przietoiegu 
życia a odbitkami odnośnych prac naukowych należy 
wnosić do Rektoratu Politechniki Lwowskiej w termi
nie najpóźniej do dnia 30. listopada 1922 r. —  Do obu 
posad przywiązane są poborv profesorów zwyczajnych, 
lctórsch wysokość okreśJą.ja Ustawy: z d u ją  13. lipcą 
!l9S0 r • Dz U. R. P. Sr. 65, poz. 452 i z d. 31. marca 
1982 r. Dz. Tl. R. P. N r. 28, poz. 226.
9164 " Fablatiski mp. Rektor.

L er.. A. 106/21/21. Edykt. Joarma z Dobrowolskich 
Schweizerowa córka Franciszka Dobrowolskiego i A - 
6'aty z Czapałów <e Zwierzyńca zmarła w Wadowi
cach: 11. marca 1921 i nie p>zost: wiia rozporządzenia 
ostainiei woli bezdzietnie. Do spfdlfcu tego powołany 
jest z  ustawy mąż tejże Wilhelm Schweizer którego 
Pobyt nie jest Sądowi znany, oraz kre ni zmarłej Są
dowi zupełnie nieznani, kurato-em spaidku ustanowiono 
Mieczysława Dany sza dozorcę wiyzień w Wado wicach, 
W zyw a sic niewiadomych spadkobierców, by w prze
ciągu jednego roku od dziś licząc, donieśli Sądowi, te  
do spodku tego roszczą sobie prawo i swe prawo dzie
dziczenia wykazali oraz wzywa sie Wilhelma Scnwei- 
Zcrj^ by do roku zgłosił się do tutejszego Sądu. gdyż 
hatcręj po upłyakie - tęgo czasolc-tsu spadek ten z kura
torem dla niego ustanowionym .Mieczysławem Dany- 
Si.em przeprowadzony będzie, część zaś spadku zgło- 
sronym krewnym, o ile prawa swe wykażą wydana, o 
fie zaś to nie nastąpi, przez Skarb państwa ściągnięta 
*ostanie.
1 Sąd powiatowy.. Oddział 1 -
 ̂ .Wjtdowice, dnia 2, kwietnia 1922, ■ 9J33 l~ o

Finn. 1328. Rg. C./VI./205. Wpis Filii firmy spół
ko y/ej. Do rejestru wpisano dnia 29. sierpnia i922. Sie
dziba zatoa-du głównego Glasgow w Irlandii, fi1 ja we 
Lwowie. Brzmienie tirmy: po angielsku The Central 
Agency Limited. Po polsku: Centralna ■ Agencja Spółka 
z ograniczaną odpowiedzialnością. Przedmiot przedsię
biorstwa: Sprzedaż nici i wszelkiego rodzaju pośredni
ctwo. Czas trwania Spótkr nieograniczony. Kapitał za
kładowy: 10.000 funtów s ter ling ów całkowicie wpłaco
nych. Rodzaj spółki: Spółka z ograniczoną odpowie
dzialnością —  -opiera się na umowie z dnia 23. grudnia 
'1896 inkorporowa-nej w Londynie 24. grudnia 1896 Nr. 
3577. Uprawniony do zastępstwa oddziału filialnego; 
Mojżesz Segal przełożony oddziału. Podpis firmy na
stępuje w ten spsób. że pdo brzmieniem tirmy umieści 
swói podpis przełożony Odd/iah:. Ogłosżeiiii tiastępują 
przeg umieszczenie ich w „Monitorze Polskim .

Sąd okręgowy, jako handlowy. Oddział IV.
Lwów, dnia 29. sierpnia 1922. 9091
Firm. 8.32. Rg. B ./I./172. Zmiany dotyczące tirmy 

już wpisanej. Do rejestru wpisano dnia: 12. sierpnia 
192!. Siedziba firm y Lwów. Brzmienie firmy: Bank 
dyskontowy we Lwowie. Zmiany. Prokurę udzielono: 
Hieroninowi Zak/sLemu we Lwowie.

Sąd okręgowy, jaku 'handlowy, Oddział IV.
Lwów. dnia 29. lipca 1921. 8991
Firm. 919/22. Oddz... b. I./206. Zmiany i dodatki 

odnoszące się do wpisanych już jw rejestrze handlowym 
firm kupców poie,dyńci.ych .i spółek. Do rejestru oddział 
B.- W .ciągnięto co następuje: Sitdziba tirmy i Brzmienie 
firmy:- ..W aw el" Spedycyjna- transport owe i handlowa 
Spól.ką.,..ąk,ęyjn3 w. K.rakowie. Piokurę:. Hildy L«iigc.r 
wyikrcślórió. Dzień wpisu: 15. sierpnia 1922.

Sątf okręgowy; j alk o handlowy. Oddział II.
Kraków, dnia 14. sierpnia 1922. 9106
Firm. l066/22./C./IV./25. Zmiąnv i dodatki odnr- 

szące sie do wposanyctr już w rejestrze handlowym 
spółek. On rejestru oddział C. wciągnięto. Siedziba i 
brzmienie iirmy: Polski budulec barwlci drzewa i ma- 
treiałów budowlanych w Krakowie. Spółka z ogranil 
czoną poreka. Zawiadowcę Jana Piwowarczyka w 
kreślono. Zawiadowca zatnianowano taż. Karola Crre- 
low-skicgo w Krakowie przy ul. Fieldów L. 7 zamiesz
kałego Dzień wpisu; 17. sierpnia 1922.

Sąd okręgowy, jako h an d lów  Oddział II.
Kraków, dnia 17 sierpnia 1922. 9107
Firm. 10.33/22. Oddz. A. IV./62. Wpis do rejestru 

handlowego firmy kupca uo.iedyńczego. Wpisano do re
jestru handlowego oddział A .; Siedziba firmy: Kraków, 
Rynek gf. 11. Brzmienie firm.t; Józef Leiblowićz. —  
Przedmiot przedsiębiorstwa: Skfad przybo.rów denty
stycznych. Właściciel Józef LeLbło-wicz w Krakowie, 
Rynek gł. 11 zamte-szkałń. Podpis firmy: właściciel pod
pisuje swoje taiienSeJrt 1 nazwiskiem. Dzień-wpisu: 24 
sierpnia 1922.

Sąd. okręgowy cyw. jako handlowy. Od.dz. II.
Kraków, dnia 23. sierpnia 1922. 9108

.^Firin. 960/22./B./I./213. Zmiany we wpisie firmo
wym Oddział B. BrzMleniei siedziba firmy; Syndykat 
koszykarski S. A. w Krąkówie. Wykreślorfo dyrektora 
Jana Szczepańskiego. Dyrektorem zamianowany został 
Kazimierz Strzegocki w Krakowie ul FJorjajiska 32 za- 
mieszikały. Dzień w.pisu: 24. sferpnńa 1922. 9(09

Sad okręgowy, jako handlowy. Oddział II,
Kraków, dnia 22. sierpnia 1922. 9109
Firm. 1051/22 Oddz. B ./LT90. Zmiany i dodatk1 

odnoszące sie do wpisanych już w rejestrze handlo
wym firm kupców pojedynczych i snólek. Do rejestru 
oddział B. wciągnięto co następuje: Siedziba i brzmie
nie firmy; Bank związku sipółek zarobkowych spółka 
akcyjna w Poznaniu Oddział w Krakowie. Wykreśla 
sie upoważnienie Jana Dąbrowskiego do podpisywania 
Oddziału Krakowskiego, Dzień wpisu: 1. września 1922.

Sad okręgowe, jako handlowy UdJział II.
Kraków, dnia 30. sierpnia 1922 9110

Firm. 1097/22. Oddz. B. 11/62. Wpis do rejestru 
handlowego firmy ąpółicow.ej. Do rejestru oddział B. 
wciągnięto co następuje: Siedziba firmy: Kraków. —  
Brzmienie firmy: Towarzystwo przemysłu budowlane
go „Unia" S p ó^a akcyjna. Przedmiot przedsiębiosfwa: 
wyrób domów i wszelkich innych gotowych budynków 
drew-njanycli, wszelkiego rodzaju, konstrukcji budowla
nych. wykonywanie wszelkiego rodzaju budo
wli na rachunek własny i cudzy, wyrób, sprzedaż i 
handel wszelkich materiałów budów lanych, mebli, u- 
rządzeń wewnętrznych oo.nadto kupno sprzedaż i han
del drzewem i jego produktami. Forma śpół-ki: Spółka 
a&tós? opąrtii aa, stówM SftółU satejerjduno^i IW*

stfHiOwieiuein 'Minlstiów Przemysłu, Hahdiu oraz Skar-, 
bu z daty Warszawa, 26. czerwca 1922 ; uchwalonym 
nrzez konstytuujące W d n e zgromadńmie Spólników u- 
chwałą objętą protokołem liotariahiym z daty Krakowj 
dnia 15. lipca 1922 L. R. 543. Czas trwania spółki niie. 
■Ograniczony. Kapitał zakładowy spółki wynepi Mkp.' 
2<Xt,t»0.00w pouzielouych na 200.G00 akcji każda po AJkp..- 
1.01)0 z których połowa opiewa na okaziciela a pudowa,- 
na nazwisko. Rada Nadzorcza składa sie z 5 członków; 
którymi są1 Stanisław Burzyński. Józef Chmielewski, 
Leopold Hebda, Dr. Lubosław Wy=xat.ycki 1 Dr. W  tor. 
dzfniierz Kozubski. Dyrektoranii spółki' sa: Dr. January 
Treter w Krakowie ul. Kuiawska L. 4. i Karol liein in
żynier w Krakowie-Podgórze ul. Ptaszowska zamiesz- 
kaiii. Podpis firm^::- ;kxI Iwzmieniein firmy obaj dyrek
torowie łącznie podpisy swe położj albo jeden dyrck^ 
tor i prokurent z dodatkiem prokurę wskazującym. —  
Ogłoszenia spółki zamieszczane będą w „Monłtorzo 
Polskim", w „Czasie" i „Kurierze Warszawskim". —  
Dzień wpisu: 26. sierpnia 1922.

Sad okreeuwy, jako handlowy. Oddział II.
Kraków, d.nia 26. sierpnia 1922. 9 ilt
Firm. 1015 i 1029/22/C./1II./43. Zmiany i dodattf, 

odnoszące się do wpisanych już w rejestrze handlo
wym firm kupców pojedynczych i Spółek. Do rejestru 
Oddział C. wciągnięto: Sieci«iba iirtuy: Kraków-. —  
Brzmienie firmy; Dębina Krakowska Fabryka Posadzki 
Spófka z ograniczona txłoou iedzialnością. Uchwałą spó! 
ników z dnia 31. lipca 1922 L. R, 28121 zmieniono art.
I.. IV., V., VIII. XTli. kontraktu spółki z !2. paździet- 
nika J9t9 L. R. 6442 oraz podwiyzszono kapitał zakła
dowy spółki o dalszą kwotę 1,44C.§00 Mkp. do 1,470.000 
M-kp. w całości w gotówce wpłaconych. Zawiadowcę 

.inż,. Zygrm.inta Kijaka wykreślono a w  jego miejsce u- 
nowiono zawiadowcę inż. Frsłnciszka Glazcra w Kra
kowie ul. Filipa 11. zamieszkałego. Prokurę udzielono: 
Dr. Bolesławowi Macttdzińskiemn w Krakowie ul. Zwie
rzyniecka 19 zamieszkałenńi? który podpisywać będzie 
firmę koITektywnic ż jednym zawiadowca. Przyjmule. 
się do wiaaomiości ustąpienie udziałii Andrzeja Mądzy- 
ka na rzecz jawnei soóiKNj lóay.Howei inżynierowi 

Kwiatkowki Glazcr i Ska. Dzień y/pi-su 2 k  sierpnia 
1922.

Sad okręgowy, lako handlowy. Oddział II.
Kraków, dnia 25. sierpnia 1922. 9112
Firin. 933/22:C./X.,'156. Zmiany i dodatki odno

szące się dc wpisanych już w rejestrze hanctiowym 
firm kopców pojedynczych i spółek. Do rejestru od
dział C. wciągnięto co następuje. -Siedziba firmy: Kra
ków. Brzmienie firmy; Berson-Kauczuk spółka ż ogra
niczoną odpowiedzialnością w Krakowie. Uchwała vVai- 
nego zgromadzenia spólników z dnia 19. rnaia 1922 L.
R. 4959 podwyższano kapitał zakładowy spółki o Mkp. 
2,950.000 .do. 3,000.060 Mkp. który w caletoi tębtówcę. 
wmacoTKi. Dzień wpisu: 19. sierpnia 1922.

Sad okręgowy, jako handlowy, Oddział H.
Kraków, dnia 18, sierpnia 1922. 9)13
Firm. 984/22. Oddz C./V.,/339. Wpis do rejestru 

handlowego firmy spółkowej. Do rejestru oddział C. 
wciągnięto co następuje: Siedzibą firmy: Kraków, ul. 
Stolarska 11. Brżmier>c firmy; W at Zakład iristalacyji 
elektrycznych Spółka z ograniczona od powie dziajnos- 
Bą. Przedmiot przedsiębiorstwa: Wykonywanie wszel
kiego rodzaju robót instalacyjnych wchodzących w 7,a- 
k-res elektrotechniki, budowa stacji clektryczjiych, han
del i montaż artykułów elektrycznych. Forma spółki: 
spółka z ograniczoną octpowaedfcialnością ™ myśl usta
wy z 6. marca 1906 L. 58. Dz. pp. oparta na kontrakcie 
z daty Kraków. 10. czerwca 1922 L. R. 137. Czas trwa
nia Mtółki do 31. .grudnia 1923. W  razie nie wypowiedze
nia przez iedn&go-ze spólników do 1. lipca 1923 roku 
spółka prze-dłużą sie milcząco na jeden rok. a iiastępnic 
z roku tta rok w te:ir sam sposób, o ile 1 1 ,ie nastąpi pół
roczne wypowiedzenie naprzód. Kapitał zakładowy 
spółki wynosi 100.000 Mkp. v| całości w gotówce wpła- ' 
eony. Do zastępstwa spółki jest uprawniony zawiadow
ca Stanisław Prozoiowicz elektrotechnik w Krakowie 
ul. Wielopole 10 zamieszkały. Podpis firmy: pod brzmię 
niem firmy z.awiadowca wypisze swe nazwisko. Dzień 
wpisu: 21,, siertmia 1922.

Sad Wcręfl-owy. iaiko handtowy. Oddział II.
Kraków, dnia 1S sierpr.ia 1922. 9114

Firm, 1074/22/B./II./27. Zmiany i dodatki odno
szące sie do wpisanych już w rejestrze handlowym 
firm kupców pojedynczych i spóteK. Do rejestru oddz.
B. wciągnięto: Siedziba firmy: Kraków. Brzmienie fir
m y: Ag-rochemia fabryka sztucznych nawozów i innych 
przetworów chemicznych spófka ‘ akcyjna. Uchwala 
Walnego Zgromadzenia z 19. listopada 1921 L. R 15955 
zatwierdzona postanowieniem Ministerstwa Przemysłu 
i Handlu i Skarbu z 14. lipca 1922 podwyższono kapitał 
zakładowy o dalszych 19,000.000 Mkp. t.i. do 40,060.000 
Mkp. podzielonych na -30.000 sztuk akcji po 500 Mkp. 
wartości nominalnej. Dzień wpisu 5. września f922.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział 11 
Kraków, dnia 31. sierpnia 1922. 9116
Firm. 1140/22/A./III./144. Zmiany i dodatki odno

szące się d-o wpisanych już w reiestrz.e handlowym 
firm kupców pojedynczych i spółek. Dc rejestru od
dział- A. wciągnięto co następuje: Siedziba i brzmienie 
firm y Towarzystwo kontynentalne dla han-dlu żelazem , 
Kern i Sp. w Krakowie. Przystąpili: inżynier Richard 
PoUak tudzież Dr. Józef Blauhorn obaj prokurenci han
dlowi zamieszkali w Wiedniu, obecnie współwłaścicie
lami rzeczonej firmy' sa oprócz Roberta i Pa»wln K er-, 
nów także Richard Pollak. j  Józei Blauhorn. Prokurę 
zbiorową udzielono: a) Oskarowi Fe-dererowi w, Pra , 
dże iii. Józefińska L. 4. tudzież b) Szymonowi! Zehn- 
wirtowi w Krakowie ul. Długa L. 17. Prokurę Lcopoi- ’ 
da Jaburka wykreślono. Uprawnieni do zastępstwa nr-’ 
my. S8 im  spćGucy, jak i obń  prtfLuseosi tylko ląsawal.



n ,GAZETA LWOWSKA"’ z Ada 6. października 1932.
t

Ipo dwóch i to w ten sposób, że ją zastępują: a) jeden 
(Z dawnych i jeden z nowych spójników łącznie, a więc 
J Robert Kern łącznie 2 Richardem PoilaJdeni tub też z 
Dnem Józefem SJatihonneni, albo też Paweł Kern łącz
nie czy to z Drem Józefem Bia-uhoranie, czy też z Ri- 

'chardem Pollaldem; b) prokurent Oskar Foderer łącz
nie z którymkaiifjjck ze spóiników; c) obaj prokurenci 
Oskar Fede.re* i Szymon Zehnwirt, łącznie. Pimia s-pćl- 
Ki podpisywaną będzie w ten sposób, it  p.xi polskieru 
lub niendecidem brzmieniem firmy uwidocznionym rę
cznie lnb mechanicznie umieszcza swe podpisy łączaiie 
bądź to spólnicy, bądi prokurenci i to zawsze w jeden 
ze sposobów wyżej pod a) b) c) opisanych, przyczein 
prokurenci umieszczą pr.zy swym podpisie dodatek 
.wskazujący na prokurę. Dzień wpisu; 16 września. 1922.

Sąd okręgowy ;ako handlowy. Oddział II.
Kraków, dnia 14. września 1922. 9120

■, Firm. lf)40/22/C./V ./356. Wpis do rejestru han
dlowego firmy spólkowej. Do rejestru Od. C. wciągnie ■ 
w  Siedziba firmy: Kraków. Brzmienie firmy: Księgar
nia nowości Spółka z ograniczona odtpowiedziatoościa

R e k l a m a ,

dźwignią
har-dlu

St a r s z y  « *ment filo io fji 
udzieli fcke/i z zikre .u

niższych klas gimn realn Zijła- 
. Łinij do administracji pod 
„Lekcja". StS5

M t W i  POCZTOWE DO KOLEKCJI, POL- 
M n 8 \ i  SKIE, ZAGRANICZNE, Z B I O R Y  

ZAPASY -  KUPUJE

A R K I  E u £ - A . f Z C Z g R B A N
L W 4 K , m m O W S K A  10 .

Ursąd Patentował Rx.P.
podaje do wiadomości osób zainteresowanych, że w 
myśl rozporządzenia, wydanego ostatnio przez. Austria
ckie Ministerstwo Handlu Przemysłu i Budowli, posia
dacze ochrony znaków towarowych względnie ochrony 
wzoru lub modelu udzielanych przez jedną z małopol
skich (dawniej austriackich) Izb Handlowych i Przemy
słow ych, roszczący sobie nadal prawa ao ochrony 
tychże znaków (wzorów, modeli) w  Republice Austria
ckiej, winni złożyć w Izbie Handlowej i Przemysłowej 
w Wiedniu odpowiednie oświadczenia w terminie do 
Minia 31. października r. b. włącznie, 
i Bit/szych w tej sprawię inior.macii (sposób opra
cowania j»dania, załączniki i t. d.) osoby zaintereso
wane zes ęgnąć megą w Izbach Handlowych i Przemy
słowych we Lwowie, Krakowie, Bielsku i Brodach.

9170

w Tarnapoitt. Przedmiot przedsiębiorstwa: prowadze
nie handlu księgarskiego sortymentowego i komisowego 
tudzież wszystkich naocznych- działów' handlu księgar
skiego. Forma spółki: Spółka z ograniczoną odpowie
dzialnością w myśli ust. z 6. ntarca 1906 L. 58 Dzpp o- 
parta na kontrakcie z daty Krfflow, dnia 25 lipeu 1922 
L. R. 10.071. Czas trwania spółki nieograniczony. Kapi
tał zakładowy spótłai wynosi 1,000.000 Mlkp. w gotówce 
wpłacono 125.000 Mkp. Aport spójnika Jerzego Po’a 

stcesję. księgarską lokal z urządzeniem i zapasem kstą 
żek w Tarm.poni ocenili spólnicy na 125.690 Mk. Ap-rt 
Jana Czerneckiego 'stanowiący książki ocenili spóinicy 
na 500.000 Mkp; a aport Franciszka Gutowskiego sta

nowiącego książki ocenili spólnicy na 250.u00 Mkp. Do 
zastępstwa sb-6-tki są uprawnieni 4 zawiadowcy (za
rządcy), którymi ustanowiono Jasia Czerneckiego w 
Krakowie ul. Bracka 2. Franciszka Gutowskiego w Po
znaniu ul. św. Marcina 48, Jerzego Pola w Krakowi? 
uL Blrch L. 4. i Józefa Strzyżewskiego w Krakov. ie ul. 
św. Jana I. 3. zamieszkałych. Podpis firmy: pod brzm:? 
niom firmy kiórzykolwdek ówdj zawiadowcy umieszcza 
swe podpisy. Ogłoszenia spółki uskatecznia'ne będą li
stami poleconymi. Dzień wpisu 2. września 1922.

Sąd Okręgowy.- jako haireEkw'-', Oddział II.
Kraków, dnia 25. sierpnia 1922. .. 9117

Ifejjjp Spółka Haftowa
ZE. Z R T t Z il lE  K ilłliE  Z B R S IS D Z E B IE
akcjonarjuszy Akcyjnej Spółki Naftowej „5ehodnica“, odbędzie się dnia 26. 
października 1922 o godzinie 11-tej przedpołudniem w biurach fikcyjnej 
Spółki Naftowej i,$chodnica“, we Wiedniu IX. Liechtensteinstrasse 23.

PORZĄDEK DZIENNY: 
1) Przedłożenie bilansu rocznego i sprawozdanie Rady Nadzorczej.
2) Sprawozdanie rewizorów o zamknięciu rachunków za rok  192L22 i powzię

cie uchwal w powyższej sprawie. 
3) Powzięcie uchwały co do użycia czystego zysku za rok 1921 22.
4) Odwołanie członków Rady Nadzorczej.
5) Wybór członkow Rady Nadzorczej.
6) Wybór rewizorów i ich zastępców.
7) Powzięcie uchwuły w sprawie nacjonalizacji przedsiębiorstw polskich na

szej Spółki Akcyjnej.
W ed le  §  14. Statutów posiadacz 2 0  akcji uprawnioi:ym  je s i  uo jed n eg o  głosu . U pra

wnionymi do g łosow ania  są  posiadacze akcji emisji I .— III. (aź do dnia ż4. października  
1903 w ątztiie) z  ULineraml 1— 2 0 .0 0 0 .  PF. a k cjo «arju szy , uprawnianych do głosow ania, 
uprasza się , by akcje w raz z niazapadłymi kuponatg! depn-nowali w austrjackfm  .Zakładzie 
Kredyiow y.a dla Handlu i P z>my stu w j  W iedniu  I. Am h o f 6, ja k o te ż  w e fiijach tegoż  
Banku lub i1"  W arszaw sl.inj Banku D yskontow ym  w W arszaw ie albo we M jach  tegoż  
Banku lub w Banąue de Parts et de P a y s -8 a  < w Paryżu, aż do dnia 18.J październiku 1922 
w łącznie

W adle §  16 tatutów pełnom ocnictw a udzielane być m ogą tylko uprawnionym do glo 
sowania akcjo arjuszom.

W iedeń, dnia 2 października 1922. RAD A N AD ZO R CZA.
(Przegra ,u się nie o .tacą.)

Z M M O  SP O Ł U  M CYJM SJ
POLSKIE Z A K Ł A D Y  CHEMICZNE

NITRAT
podaje niniejszem do wiadomości, żs na mocy uchwały Walnego Zgromadzenia Akcjonarjuszów z dn'a 10. lutego 1921 r. zatwierdzonej post in o -, 
wienlem pp. Ministrów Przemysłu i Handlu oraz Skarbu z dnia 18. lipca 1922 r., pswiększa kapitał akcyjny Spółki prztz wypuszczenie 609.000 
sztuk akci (540.000 sztuk okazie*ełckich i 60.600 sztuk imiennych) neminainej wartości mk. 560 na ogólną sumę

m k ,  3 o o , o o o . o o o .
Subskrypcję ogłasza się na warunkach następujących :

1) W łaściciele akcji i emisji mają prawo d o  n a b y c i a  J e d n e j  . a k c j i  8! e m i s j i  n a  L s ż d ą  p o s i a d a n ą  j e d n ą  a k c j ę  I o m i s j : .
2) Cena emisyjna now y-h  akcji wynosi dla w łaścicieli akcji l emisji, którzy w ykonają praw o poboru i opłacą objęte akcje II emisji d t» 

•tinia 2 0  l i s t o p a d a  1 9 2 2  r . ,  po  mk. 550 za sztukę, z których przeznacza się mk. 500 na kapitał zakładow y, resztę zaś, po pokryciu 
'kosztów  z emisją now ych akcji związanych, na kapitał zapasow y.

3) Całkowita należność za subskrybowane akcje, powinna być w płacona na rachunek Spółki w Centralach i O ddziała h następujących 
B anków : Polskim Banku Przem ysłow ym , Akcyjnym  Banku Hipotecznym, Ziemskim Banku Kredytowym , Polskim  Banku Krajowym , Banku Kredy

tow y m  w W arszawie, Banku M ałopolskim , Banku Przem ysłow ym  W arszawskim , Banku Handlowym w W arszawie, Akcyjnym Banku Zw iązko
wym, Banku Przem ysłow ców  w Poznaniu, Polskim Banku Handlowym  w Poznaniu —  lub w Elurze Zarządu Spółki w  W arszawie, do 10-go 

■października Czerniakowska Nr. 199, później Pizejazd Nr. 5.
4) Przy dokonywaniu wpłaty należy przedstawić w instytucji, do której należność za subskrybow ane akcje jeat wpłacana, świadectwa 

tym czasow e na akcje I emisji dla ostem plowania w  celu stwierdzenia wykonania praw." do nabycia akcji Ił. em isji.
5) O ilości objętych akcji II emisji i o dokonanej w płacie należy zaw iadom ić Zarząd Spóiki (do 10-go października, Czerniakowska 199 

później Przejazd 5) z wymienieniem instytucji, do której należność została w płacona, oraz dokładnego adresu subskrybenta.
6) Akcjonarjusze, którzy nie w płacą  należytości za subskrybow ane akcje d o  ^ m ia  2 0  l i s t o p a d a  1 9 2 2  » .  traeą praw o poboru.
7) Akcje II emisji będą zrównane w prawach z akcjami I emisji
8) Św iadectw a tym czasowe względnie akcje, będą przesyłane do tych instytucji, w  których wpłata zostanie dokonana

Stan prżę:ds$ęM erstw a *
W  n a l e ż ą c y m  d o  S js ó łk S  3 0 - w ł ó k o i r y r c i  m a j ą t k u  h i e w i a d ó w ,  z ik s m i P i o I p k o w s U e j ,  w z n i e f t t o i r o  16  h a d y n *  

t ó «  m u r o w a n y c h  a  p o w i e r z c h n i  o k o ł o  S . 6 0 0  m 2 ( p r ó c z  d e m ó w  n s i e s i e k a l i t y c h  2 z ^ b u d a w a ń  g o s p o d a r s t w a  
r o i n e g n )  i p r z e p r o w a d z o n o  e f r o g ę  k o l e j o r ę  n o i r n a S n o t o ^ o w ę ,  N a d t o  n a b y t o  c e n t r a l ę  o  s i l e  3 . 0 9 0  H P  i  s p r o 
w a d z o n o  o d  S o c i e t a  I t a lS a n a  P r o d o t t i  E o p - ia d e ju t?  w  TFi .•«S|©Jame 4 5  w a g o n ó w  m a y i y p ,  k t ó r y c h  i s i a w i a n i e  w e  

!w i a ó c i w f c h  b u d y n k a c h  j u z  r o z p o c z ę t o ,  y r u c h o m a e n i e  p i e r w s z e j  f a b r y k o ,  k t ó r e j  o b r ó t  r o c z n y  d o s i ę g n i e  p a r u  
m i i ja r d B ^ f f  m a r e k ,  n a s t ą p i ,  w o b e s  p o s u n i ę t y c h  p r a c  p r z y g j * t o w « w c z y c h ,  j u z  z a ' k i l k a  m i e s i ę c y

SP-OLKa  WYj&AWNT(C2A. . Redaktor naczelay : M po^ieccSSIw ! Stanisław Kossowski.
. Z  Dmkąrni Polskiej, pod zarzajdojn Z. Kiefbusiewicga, Lw ów , Cborą^czyzna 3i,


